
Wydanie druile
Rok XII Ą Katowice, wtorek dnia 7-go grudnia 1937 roku Ąfi
Oplata pocztowa uiszczona gotówką. Cena egzemplarza |^r g«"

ILUSTROWANY DZIENNIK ŚLĄSKI

POLSKA ZACHODNIA
Redaktor aaes.: Edward Ranna. <t*L S50*-8fi). Drak: Drukarnia Śląska. 8p. • egr. odp- Katcwice. Batorego 2 I Kościuszki 15. TeL 808-78 I 80426. Redaktor odpow.: J a u Bri takt

Redakeja: .
Katowice, al. Batorego 4, parter. v

Telefony: do *od*. 18-tej 337-67 i 860-85
po gods 18-tej 304-26 i 808-78

Rękopisów nit swraea sie. .

Administracja:
Katowice, al. Kościuszki 16. ofie, II p

Telefon: 337-67. 850-85 .
P. K . O Katowice 808.651.

Przyjmowanie abonamentu 1 ogłoszeń.

Repre«e ntaeje:
Chorzów: ot S:enk«w:ez« 1. te!. 40.1-83.
Bielsko: Nad Nprem 2. teL 36-57.
Lubliniec: ml Ogrodowa 3.
Cieszyn: Stary Targ 4. II p ., tel. 14-86.
Rybnik, al. G;mnt«jotoa 8,tik.11 -37.

Abonament z odnoszeniem do domu
lub z przesyłką poosiową

iMlMlajiailej a ftł so wr
Przyjmują: Administracja, Reprezentacje.

Poczta iflistowif; dagtad" I Kioski

CEIIII litlSZCl: S

WARSZAWA (tal wł.) W młnlster
| stwie skarbu dobiegają końca prace nad

("gotowaniem projektów ustaw. zwią
|nnvch z t zw. mała reforma oodatko
|wa. W najbliższym czasie sprawa tą
raimie sie Rada Ministrów po czvm uro
jekty te odesłane zostaną, do* Semiu

I Mała reforma podatkowa przeprowa
dzona ma bvć nrzv pomocy czterech
»staw. Będzie to ustawa o ulgach Dodat
kowych, o inwestycjach przemysłów vch
naiace zastosowanie przede wszystkim

I A- Centralnym Ok reeir Przemysłowym
I reforma podatku dochodowego, zniża

ca w szczególność, podwótne ooodat
jwanie spółek akcyjnych oraz reform i

I w czwartek następne
posiedzenie Sejmu
WARSZAWA, (tel. wl.) Plenarne posiedzę

nie Sejmu odbędzie sie w nadchodzący czwar
tek, dnia 9 bm. o gods. 10 rano. Porządek
•sienny nie jest jeszcze ustalony, niewątpli
wie jednak znajdzie się na nim w pierwszym
czytaniu rządowy projekt ustawy o sfinanso
wania niektórych inwestycyj w okresie od 1.
»tycznia 1938 roku do 31 marca 1938 roku.
projekt ten upoważnia ministra skatbn do

Jprzenrowadzan!a opezaoyj kredytowych do
•wysokości 64 milionów złotych.

płowa pożyczka francuska?
WARSZAWA.' (tel. wl.) „Kuiier Warszaw

•i" rozpatruje w związku z pobytem min. De)
»sa w Polsce i pogłoskami, mówiącymi 0 mó'
iwośc; uzyskania przez Polskę znaczniejszej
•życzki francuskiej, stwierdza, że pogłoski te
e odpowiadają prawdzie.
Kapitały zagraniczne, a zwłaszcza francu

ie i angielskie, interesując się żywo wpraw
;;e rozwojem Centralnego Okręgu Przemy

owego w Polsce i skłonne byłyby udzielić
'tyczek, oferto jednak w tej mierze nie były
zrze rozpatrywane i przedwczesnym byłoby
lówić" konkretnie na temat planów pożyczko
?ch rządu polskiego zagranicą.

Dochody rosną
WARSZAWA, (tel. wł.) Tywozascwo sam

}'&
:A rachunkowe minieterstwa skarbu za li

rPad wykazują dochody w kwoc.e 206.710 ty
. tcy złotych, wydatki zaś 203.767 ty3. złotych.
•dwyżka dochodu wynos, zatem 2943 tys. zł.
«hody w listopadzie przewyższają dochody li

[^'Psdowe z ub.egłtgo roKu o 21.900 tys. zło
]^\ Wprost ton przypaua na wszystkie naj
mniejsze źródła dochodowe Skarbu.

opłat od przeniesienia-tytułu własności [dectwa przemysłowe. Termin wejścia
nieruchomości a wreszcie reforma DO- j w tycie .tych ustaw, nie będzie jedno
datku przemysłowego, znosząca świa-llity.

Rząd przeciwstawi sie
zakutom podwyższenia cen przemytło wych

WARSZAWA (tel. wl.) W sferach
gospodarczych spodziewają się znacz
nego zaostrzenia polityki ministerstwa
skarbu wobec karteli przemysłowych
oraz orzemvslu m esk arteliżo wan esro,
maiącejzo na celu zduszenie w zarodku.
orób dokonania zwyżki Cen przemysło
wych.

Ostatnio'bowiem uiawn;ać sie zaczę
ty ze strony pewnych odłamów przemy
słu tendencte, spowodowane wzrostem

zapotrzebowania na artykuły przemy
słowe w związku z rozbudowa okręgu
centralnego. Tego rodzaju podwyżka
mcełaby sie okazać w. nalwyższym sto
pniu szkodliwa, hamując możliwość rea
lizacii rządoweeo piana inwestycyjnego
na terenje okręgu centralnego. ...

To tez wszystkie próby w. tvm kie
runku spotkać sie maia z najostrzejszy

mi represjami ze strony Rządu.

Pogoda na wtorek
Wskutek wślizgiwania sie w warstwach

xórnvofa ci JDle^o powietrza cz&rnnmortlMtjCft
bedzie oa no wala noeoda pochmurna z opadam;
orzv i*miarkouanvcn wiatrach północno-wscho
dnich Na oozostałvm obszarze krain utrzv«mą
sie w dalszym ciaeu potoda chmurira z rozpo
godzeniami i mroźna Wiatry południowe i po/
Judniowo - wschodnie dojie um;arkowa.ne

Co powiedział minEsfep Demos dzienniharzomo swei wizycie w stolicy Polski
WARSZAWA, (tel. wl.) Wczoraj w godzi

nach przedpołudniowych minister Delhos przy
jął w gmachu ambasady francuskiej przedsta
wicieli prasy. Minister Deibos wyraził pod-1
czas konferencji prasowej serdeczne podzięko
wanie sa przyjęcie, Jakie zgotowano mu w Pol
sce, podkreślając szczególnie stanowisko przy

chylne wobec jego osoby, zajęte przez całą pra
sę polską bez względu na reprezentowane
przez nią kierunki polityczne.
. Minister Deibos oświadczył, że jako dzień-1

nikarz i polityk umie ocenić sąd i wartość za
równo artykułów jak i informacyj związanych
z jego pobytem w Polsce. Następnie min. Dei
bos wyraża zadowolenie z ponownego spotka
nia się z min. Beckiem. Pan Deibos podkre
ślił zaszczyt, jaki f| spotkał ze strony Prezy

denta Rzeczypospolitej, który go przyjął na
Zamku. Przypomniał również, Se miał moż
ność odbycia rozmowy z Marszałkiem Śmig
łym Rydzem oraz, te zetknął się z premierem
Sławojem-Składkowskim i szeregiem* człon-j
ków Rządu. W słowach pełnych uznania mó-|
wit min. Deibos o postępie Warszawy w dzie
dzinie rozbudowy, z czego doskonale zdaje so
bie sprawę, jako że bawił w Warszawie przed
paru laty, i

Mówiąc o stosunku społeczeństwa polskie*
ko de Francji — min. Pelbos oświadczył, Se
skonstantowa! z duła satysfakcją, i* w Pol
sce znajomość spraw francuskich i Francji Jest
powszechna i głęboka, a alians polsko-francu
ski tkwi tak głęboko w sercach i umysłach
Polaków, że może go uważać za niewzruszo
ny. Z kolei przechodząc do celów swojej wizy

ty w Polsce min. Deibos oświadczył, że wizy
ta jego w Warszawie i dalsza podróż do sto
lic państw Malej Ententy Etanowi wraz z wi
zytą jego i premiera Chautemps w Londynie,
która pozwoliła ponownie stwierdzić solidar
ność francusko— brytyjska — jedną całość w
ramach ogólnej polityki zagranicznej Francji.

Min. Deibos przypomniał również gest mi
nistra spraw zagranicznych Rzeszy p. von
Neuratha, który — mimo, iż nie był zmuszo
ny protokołem — przywitał go osobiście na
dworcu Śląskim, w-Berlinie. Gest ten szczegól
nie wzruszył min- Delbosa, jak oświadczył on
na wczorajszej konferencji.

Min. Deibos oświadczy! dalej, U sojusze i
przyjaźnie Francji mają charakter wyłącznie
obronny 1 nie są skierowane przeciw komu
kolwiek. Podróż jego ma na celu przyczynie
nie się do pacyfikacji stosunków europejskich,

Filmowe rokowania z Niemcami rozbite
WARSZAWA (tei. wł) poisko-na

eckie rokowania w sprawie zawarć.a
JX>Wv filmowej nao< tvkaią na powat

trudności. Ze strony polskiej wvs;i
,cto żądanie, aby za czjteiy filmy, spro

wadzone z Niemiec do Polski, polski
przemysł filmowy mógł wywozić ieJen
film Dolski. Niemcy nie godzą Sie na ten
stosunek wymiany filmowej, wobec C2e*.
go rokowania uległy przerwaniu. T?'-1

min wszczęcia. ponownych rozmów na
temat wymianv filmowej, polsko-. i ie
mieckiej, pie zosiał ustalony.

tak samo zresztą jak i cala polityku zagranicz
na Francji. Min. Deibos zakończył swoje prze
mówienie do dziennikarzy ponownym podzię
kowaniem dla.prasy polskiej za-jej serdeczny
ton w stosunku do niego, który uważa, że jest
wyrazem uczuć polskiej opinii publicznej dla
Francji...

Na zapytanie postawione ze strony dzien
nikarzy, czy przewidziane jest drugie spotka
nie min. Delboia z von Neurathem — min.
Deibos oświadczył, że sprawa ta nie jest je
szcze zdecydowana. Na zapytanie za., jakie
rezultaty miało jego spotkanie z min. von Neu
rathem w Berlinie — oświadczył, iż znaczenia
gestu p. von Neuratha nie należy przesadzać,
lecz nie można go również niedoceniać.

Na temat rozmów, jakie przeprowadził min.
Deibos w Warszawie nie da się jawszs w tej
chwili nie konkretnego powiedzieć. Detejet do
piero ukaże się na tan temat kosa znikał ofi
cjalny, który opracowany będsib w csaiie po
dróży min. Delbeea wraz z min. Beckiem do
Krakowa. Tymczasem ze strony polaki oj jak
i francuskiej zachowują u temat przebiegu i
wyniku rozmów całkowitą dvskreo< .

5 deko iłaszczu na cały dzieńl
UPSK. Odosnwany od kilkunastu •lonłf

cy brak tłuszczów zmnssa Niemcy do coraz
radykalniejszych ograniczeń w tej dziedzinie*
Z dniem 1 stycznia 1988 z. wchodzi w tyoki
newt rozporządzenie, które przewiduje m. in.
że każde gospodarstwo domowo otrzyma dwie
zasadnicze listy: jedną na masie, dragą na
tlusscse, ustalające ścisłe kontyngenty na każ
dą osobę. Tlajialsl ten ntzewldnje Vi kg ma*
sła i \« ku tłuszczów tygodniowe na osobę.
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II Dinn NU
CzangKai-SzeK gotów do rokowań z Japonią?

SZANGHAJ. Według wiadomości otrzy

manych z Hankou wydaja się rzeczą prawie
pewną, że niemiecki amb. Trautman wywarł
naciek aa Czang Kai Szeka. zachęcając fo
dt> zawarcia pokoju i przedłożył mu warunki,
PNP przyjęciu których Japończycy byliby
— zdaniem jego — skłonni do wszczęcia ro
kowań pokojowych.

Warunki te są następujące:
| 1) przystąpienie Ch.n do paktu antyko

tninternowskiego.
2) Bananie Mandżurii i zatwierdzenie au

tonomii Chin północnych,
8) stworzenie koncesji japońskiej w

Szanghaju.
4) podda ne rewizji taryf ceł chińskich,
5) reorganizacja kuomintangu.
Jak się Łdaje. marszałek Czang Kai Szek

nie przyjął tych warunków, nie zerwał je
dnak układów ; zfozrł ambasadorowi niemie
cki em u s woj e kontrpropo zycje.

W chińskich kołach politjcznych w Han
kou oświadczono, że zabiegi niemieckie, ma
jąca na celu położenie kresu konfliktowi na
Dalekim Wschodnie, złagodziły jedynie fer
mę, lecą ne treść żądań japońskich. Propo
zycja japońska nie wspomina wcale o wyco
faniu wojsk japońskich a terytorium chiń
skiego, która to wycofanie było podstawo
wym warunkiem Chińczyków do rozpoczęcia
jakichkolwiek rokowań.

W Nankinie panika
LONDYN. Z Nankinu donoszą, że lud

ność stolicy Chin, która pozostała w mieście,
żyje w ciągłej obawie zarówno przed przyoy

:iem wojsk japońskich, jak i przed własnymi
chińskimi żołn.erzamu

Na przedmieściach Nankinu włóczą się
zbrojne oddziały chińskie, któro nie podle
gają właściwie nictyim rozkazom 1 metoda
mi gwpHu zdobywają dla siebie żywność i
ekwipu...k . Ludność obawia się, te po prze
łamaniu ostatniej linii obronnej przed Nan
kinem, bandy te rzucą się na miasto i złu
P-a je.

W Nankinie ogłoszony został stan wojen
ny. Ulicami krążą patrole wojskowe, które
jednak są wobec band maruderów na przed
mieściach bezsilne. W nocy doszło jut kilka

krotnie do starć między patrolami i marude
rami. ^ . ,;*;j£

Wojska japońskie niepowstrzymanie prą
naprzód w stronę Nankinu. Wczoraj zajęte
•u stały miasta Ltaan i Kuliung. Przednie
straże zbliżyły się w ciągu niedzieli na od
ległość 30 km od Nankinu.

Na rzece Jang-Tsa żołn?erze japońscy
nocą przedarli się przez zaporę aa rzece i do
płynęli do chińskiego krążownika „Ning
Ilai". Zanim marynarze chińscy się zorien
towali, Japończycy zdążyli opanować krążo
wni k.

Kraków przeciw zabawom
szkolnym

KRAKÓW. W ostatnich tygodniach tamto «|
terenie Krakowa szereg wypadków, które św:a,i.
r.zyly o szerzącej sig w zastraszający sposób <]?.
moralizacji wiród części młodzieży szkół krakow.
skich. .

Wobee tych jaskrawych wypadków dyrekto.
rzy 1 grona profesorskie szkół średnich kraki <r.
skloll podjejy akcje, zmierzająca do likwidacji de,
moralizacji. W szczególności pp. dyrektorzy ni
jsdnem ze swoich zebrań postanowili nia UTzą.
dzać więcej zabaw szkolnych, ograniczyć uc/*;.
szczanie do kin, roztoczyć opiekę nad młodzie/1
w godzinach wieczornych itp.

Powyższe uchwały dyrektorów, jak słychać, I
zatwierdziło kuratorium, a powyższa akcja tcho.
dzi się z inicjatywą wizytatora dra Oałeck cg.,
który jeszcze przed wakacjami powołał towarzyl
stwo opieki nad młodzieżą.

Nankin plonie
Wciska chińskie cefaja się w popłochu

TOKIO. Dowództwo wojsk japońskich w Chi
nach komunikuje: Na froncie aaanghajskim,
pomimo oświadczeń chińskich, żo Nankin bę
dzie się bronił do ostatniej możliwości, oraz
pomimo skoncentrowania 3U0 tys. żołnierzy
chińskich z praeszło 100 działami nrzeciwlot
!.iczvmi. gwałtowne natarcie japońskie defini
tywnie przełamało opór Chińczyków. Wojska

chińskie są całkowicie rozbita, zdemoralizo
wana i cofają się w popłochu.

W N nkinic zwołano nadzwyczajne posie
dzenie rady wojennej pod przewodnictwem
marsz. Czang-Kai-Szeka. W mieście prokla
mowano stan oblężenia. Wojska japońskie zbli
łają się do Nankinu i trzech kierunków. Chiń
ciyoy mogą się cofać jedynie na północny

Wielkie dostawy broni dla Chin
za pośrednictwem Sowietów

TOKIO. Agencja Domei donosi z Hongkon-ltylerii, zwłaszcza przeciwlotniczej oraz knra
gu, iż dnia 1 grudnia przybyła tam małżonka j binów maszynowych. Z panią Bogomolow
b. ambasadora sowieckiego w Chinach !3ogo-i przybył Francuz i Amerykanin. Wspomniana
molowa celem Dodpisania kontraktu na dosia-jbron ma być częściowo zakupiona w Amery

wę Chinom 1500 samolotów, wielkie ilości ar-lce za pośrednictwem sowieckim.

Znachor=pusieInik
okazał się pułkownikiem

i synem Suchomlinowa
WARSZAWA (tel. wł) Pod Warsza

wą odkryto, że w nedznei lepiance w
Łaskarzewie żvl od dłuższego czasu, a
dokładnie od 17 lat oułkownik armii ro
syjskiej Piotr Suchomlinow. svn znane 
go rosyJsKiego ministra woinv- Suchotn
linów, który zachowywał oczywiście
całkowite incognito, uchodził wśród o*
koltcznej ludności za znachora i lecz vi
chorych ziołami, zbieranymi na miejsco
wym cmentarzu. Lepiankę* która za
mieszkiwał, wykonał sob;e sam w zie
mi. Okoliczna ludność odnosiła sie do
Suchomlinowa z zabobonnym lekiem :
tvlko w wvoadkti choroby zbliźafa ile
do nrzvbvtku „czarownika"

Doniero no ieeo śmierć; nolicia odko
pała w rogu izdebki metalowe nudełko.
w którym znaidowałv sie dokumenty o
raz szereg orderów i odznaczeń wojsko
wych dawniejsze) armii rosyjskiej, en
pozwoliło na zidentyfikowanie osoby
„cz arow nika".

Przemysł bielski
biednym dzieciom

Jak się dewiadujemy, na pierwsze we
zwanie w sprawie pomccy dla biednych dzie
ci, przemysł bielaki złożył na ręce burmi
strza Bielaka p. dra Przybyły kwotę 4 tyaięcy
ałotych.

S miliony przybyszów
w Hiszpanii

LIZBONA."Donoszą z Barcelony, że tam
tejsza prasa oblicza na podstawie danych u
rzędowych na blisko 8 milionową liczbę o«ób,
które z różnych powodów przybyły podczas'
wojny domowej aa. terytorium Katalonii Taki
duża liczba przybyszów stała się przyczyną
braku środków żywności i ich wygórowanych
cen .

'

BEZROBOTNI
WARSZAWA, (tel. wł.) Wedlu* danych

etaLys.yczinych zarejestrowano bezrobotnych na
. 4 t»f» 1 grudnia br. 330 282 osoby Wzrost bez
rok/ocia n« przaetrzaeu dwu oatttn^h tygodni.
wyniósł 47.©05 osoby. |

bneg Tangtse w kierunku Pukou. Japońskie |
zwiady lotnicze donoszą, że Nankin sW w
płomieniach, zaś wojska chińskie pod dowodź,
twem komendanta garnizonu nankińskieoo I
g:n. T^na-" en-Czi zaczęły wycofywać się na [
nółnocny brzeg rzeki Yangtse. Przeprawa na
trafia na trudności ze względu na Frzetadoi a.
ni promów i dotkliwy brak innych środków I
nrz cw czr w yrh.

W dniu 4 grudnia 1937 r. zmaił nagle w kwiecie wieku mój nieodżałowany dobry
mąż, ojcec. syn, brat, zięć 1 szwagieri.p. Jan Niedziela

Kierownik Ogólno-Miejscowej Kasy Chorych w Mikołowie
przeżywszy lat 36.

Niech odpoczywa w pokoju.
Rodzina

Pogrzeb odbędzie się dnia 9 bm. o godz. 15 z kostnicy Klasztoru św. Józefa
w Mikołowła;

Chrzest przyszłej ks. Radziwiłłowej ważny
mówi zasuspendowany ks. Wójec

WARSZAWA. Du;hownv kościoła na
rodowo-prąwpauwnego ks Wójec, zasus
pctidowany prsfz metropolitę Dionizego
za ochrzczenie pani Jeanstry Suchestow.
F wypomina pastora angierkiego Jardina,
k-ery ściągnął na siebi; karę kościelną za
uuzielcnie wsrew zakazowi arcybiskupa
GłUterbury ślubu księciu Windsor z panią
S mpson.

Wiadomo^ o zasutpendowaniu tak
p*aejcl duchownego Weira, ze rozchoro
wał się na serce Przez dwa dni z porady
iećarza alz przv!mował uikogo.

Onegda- udało się dziennikarzowi ozy*
skać krótką.rozmowę z za«u?ptndowanym

tchownym, * mieszkaniu, w którym
zna idu ie się kaplica kościoia naroJowo-pra
wosławnego i kancelaria.

— Działałem, oświadcza nasz polski
pastor Jard-ne — w najlepszej wierze* Spel
r.i .em jedynie mći obow.ązck i nu uczyni

łem tego dla korzyści materialnych. —

Chrzest p.ni Suchestow jest #«any, w
chwili bowiem, gdy go udzielałem, nie by
łem ieszcze zasuspendowany. W najbliż
szych dniach stanę przed sądem konsystor
skim. Do tej po»*y nie mogę, udzielić bliż
szych informacyj.

— A czy po udreleniu chrztu ksiądz
miał rówmei udzielić ślubu ks. Radziwiłło
wi i pani Suchestow?

— O slulie w ogóle nie było mowy i
sprawa chrztu me miała z tym nic wspól
nego.

Czy ubezwłasnowolnią !
księcia pana?

POZNAŃ. Z Osltowa donoszą: W dniu .3
bm. pried sądem grodzkim w Ostrowie odbę
dzie sie sprawa o ubar./JasnowoInicnie Ki
chała Radziwiłła >; Antonina.1lem.— Jne 554 kim. na godzinę!

Co sądzi prasa
o wizycie min. Delbosa

Poniedziałkowa poranna prasa warszaw
ska ogranicza się do podania jedynie komu
nikatów z przebiegu wizyty min. Delbosa
nie dociekając jednak przebiegu rozmów.

Prasa popołudniowa natomiast podjcręśla,
i§ i* Warszawie zaznaczyć się miały w dal
szym ciągu różnice, jakie istnieją między p°*

gląiami 'Polski f Francji no sprawę bezpie
czeństwa zbrojnego.

Również „Goniec Warszawski" pisze, że po
litycznie zaznaczyły się poglądy obu ministrów
w przemówieniu na sobotnim obiedzie, kiedy mi
nister Beck podkreślił z nęciskiem, łe każdy i
oba przyjaciół zachowuje własne cele i włssn|
fizjognomię i że podstawy polityki bilateiarnej,
uprawianej przez rząd polski posiadają charak.
ter stałości, poJczas gdy min. Delbos stwierdzili
że sojusz łączący oba państwa nie posiada chi.
rakteru ekskluzywnego i oba państwa starają
się o realizację pokoju w duchu paktu Ligi Na*
rodów.

„Wieczór Warszawski" podkreślił, że pro
gram podróży min. Delbosa nie objął Moskw?
i że świadczy to o pewnym ochłodzeniu stosun
ków francusko-sowieckich. Niewątpliwie fakt
ten ma duże znaczenie, gdyż automatycznie
wzm-cnia stanowisko Polski jako sojusznika
Francji.

S:łą, energią, zadowolenie
daje znakomita w smaku,
bezkonkurenc. czekolada

„CHIŃSKA" „HAZET
"

nugatowa i owocami południowymi.

Min. Roman i Zagłębiu llnhinii
KRAKÓW. Wczoraj po południu p. min.

Roman wraz z towarzyszącym! mu osobami,
po iwledzeniu dalszych ośrodków przemysło
wych na Śląską, przybył na teren Zagłębia
Krakowskiego do Jaworzna.

P. minister zwiedził kopalnie jaworznickie.

Następnie 9, minister dokonał dekoracji za
służonych górników, po czym udał się do Kra
kowa, aby wziąć udział w uroczystym plenar
nym posiedzeniu krakowskiej laby przemysło
wo -handlo wej.

Już 554 kim. na godziną!
RZYM. Pilot włoski lnż. Furio na lekkin

dwumotorowym samolocie bombowym Bredi
S8 poprawił międzynarodowy rekord szybko
ści na 100 kim. osiągając przeciętną szybki ;>

554 km-godz. Poprzedni rekord, ustanów.onV
na tym samym aparacie, wynosił 518 ki"
godz.

BAJECZKI PROF. PIOCARDA.
BRUKSELA. Prof. Floearo po powrocie i

w
•"

dnia oiwiadoyl, że porzucił projekt lotu do s,r8'

toafory na wysoko&ci 80.000 mtr. w 1038 r. Staw
inu na prae*~kodaia brak Inndussów o/aa ia&lit\
lająoia sie badaniam głębin morskich.

Śp. Dr. Jan Nowicki
Dala 4 erudnia szerokie rzesze turystów ***

kowjfci-ch odorowadziłv tra micisce wieczni
iiłoczYiiku dra Jana Nowickiego. iedTieeo z n

;.,
bardziei zaslużonvr.h Drac:wnlkow na n|*J
turvstv*ł srórskiei Hr PfflCe Dr NowWj
wczesnvch lot młodości zalat s;e czynrra WJ
styka tatern icka a niebawem i o rac a w Pol ^
Tow TatrzanakWI W cia»u 35 lat bvl naste"1
W PTT działaczem nade zasłużonym i ieJ ,n

z naipracowltiiych Do ostattr:ch •••-,cdniu'
cował teł w PTT < imarl 'akc nrzedniaof t>re>
czv«nne»o ' rozrosłozo ood ie«o kadeada u

działu Krtkowskicjjo PTI. Przed kalka W*.
uznaniu prawdziwie wie>lk'ch zasluz zns'a'
Zmarlv obdarzony scodroicia członka ^o^
wezo PTT oraz Kluba Wysokouórskieeo 1

r

żvł lat 69 Cześć Jeno dobrei Da mięci!
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Po dymisji dra Schachta
Korefpondenc/a własna ,/Pcfwfeł Zachodnie/"

Berlin, w grudnia.
Czytelnik niemieckich gazet zaskoczony był,

przeczytawszy komunikat oficjalny o ustąpie
niu dra Schachta. Jeżeli nie słucha plotki ka
wiarnianej i domowej — która rozwiebnoźni
U siQ w totalnych Niemczech do niebywałych
•ozm;aiów — to nie wiedział, że dr Schacht
^o góle zamierza, ust ąpi ę...

USUNĄŁ SIĘ W TEN SPOSÓB CZŁO
WIEK, CO DO KTÓREGO OOÓŁ NIE
MIECKI POSIADAŁ ZAUFANIE I ŚLEPĄ

WIARĘ,
te dopóki on pozostaje u steru finansów nie
jiieckir-h, dopóty będzie dobrze. Dr Siiacht
odsuną! się od kierowania swoim resortem już
przed pół rokiem a różnice między nim, a pre
mierein Goeringiem rosły «tale. Przyjęcie dy

isji było zatem tylko puypieczętcwanieru
I (tanu trwającego oddawna.

Dr Schacht przeforsował swoją wolę i ©d
I iredl / swego resortu. Podoi>no jego stanowi

sko jako prezesa Reichsbanku jest zupełnie
jominalne, gdyż odsunął się on także i od tego

I resortu. Ma tytuł doradcy kanclerza i mini-1
§tra bez teki...

PREMIER GOERINO JEST WDJC STU
PROCENTOWYM DYKTATOREM GOS?0- |

DARKI NIZKIECKI-J .
flr Funk, podstkretarz stanu w min. piopngan
dy obejmuje nominalnie kierownictwo resortu
po min. Schachcie. Dla starego magika finan-|
s-ów jest to nieb^lejaki despekt, bo z dr Fun-i
k?m darł koty zdawna.

Słychać, że dr Schacht jest oburzony z tego
powodu i że zacina się w uporze. Ale co to mu
pomoże? Jest człowiekiem wykończonym —
przynajmniej na długi czas — przez reżim,
któremu był przydatny 1 oddał wielkie usługi.

Gdy tak dr Schacht odszedł z goryczą w
lercu, premier Goenng zawładnął calem po
>m i będzie teraz wykonywał żelazną dłonią
woje rządy. Ciężki przpmysł Nadrenji prze
ryje — ciężkie chwile. Zasada przygotowania
r.arodu do wojny zostanie przeprowadzona w

ijmriiejszym szczególe.

GOSPODARKA WOJENNA OPANOWAŁA
NIEMCY.

Czy czterolatka się uda? W mowie kancle
rza Hitlera w Augsburgu stwierdzono wyra

i, że bez oddania koloni] nie może się to
udać. Równocześnie powiedziano, ta. do 6-cia
Itt cała transakcja kolonialna nie będzie za
kończona. A zatem: czterolatka nic może się
powieść, tak jak to szumnie głoszono.

System ten jest bowiem ściśle wyliczonym
rrstemem, w którym to i tyle musi się naro
dzić, wyprodukować itd. Jeżeli jednak przy

>dzi najmniejsze wahanie, jak nieurodzaj,
zaraza bydła, — cały rachunek teorety

czny chwieje się, powstają luki i braki, a te
rzeba pokryć.. Jak? Importem.

NAJBLIŻSZY OKRES POKAŻE, OZY
RZESZA POTRAFI UTRZYMAĆ SIĘ NA

TEJ LINII.

Czy przyjmie jakąś ofertę surowcową od
państw Zachodu, czy też raczej zdobędzie się
na dumny gest, że nie reflektuję na „ochła
py"?

Jak słychać przedstawiciele ciężkiego prze
mysłu niemieckiego zaprotestowali u kancle
rza Hitlera przeciwko nominacji dra Funka
i wskazali na rosnące, trudności surowcowe.
Ale czy głos tego ciężkiego przemysłu, który
ongiś subwencjami pomógł Hitlerowi do wyj
ścia do góry — ma dzisiaj jeszcze jakieś zna
czenie? Berol.

«dna

Za i przeciw totalizmowi
Znam enna dyskusja wśród endeków

Na łamach „Myśli Narodowej"
tygodnika

„Stronnictwa Narodowego" (endecy) toczy
się interesująca dyskusja wśród samych en
deków na temat totalizmu.. Oto za systemem
rządów totalnych opowiedział się w tym tygo
dniu p. Dworak, licząc oczywiście na to, te
„ zbawczy

" totalizm zaprowadzą w Polsce en

Piarwisa przestroga..*
I p*ciqtku kilka włosów w gntbi«nlii~.

a petom j««t Ich córo* wlecoj...
f rtoba wioe natychmtołt łonu lopoblec
pnoi codilonno «ivwonlo propa^ołu
,T»llYJIN\ który w«mac nic eobulkl
wtosowo I nlo dopuszcza de dalsioge

wypedewle włetei

Iwysiaiatuje uAosy

decy po dojściu do rządów. P. Dworaka jed
nak mityguje mocno arugi endek, p. Włady

sław Tarnawski, znacznie widać rozumniej

.szy i rozsądniejszy człowiek.
P. Tarnawski nie zaleca totalizmu w Pol

sce nawet na wypadek „dojścia do władzy"

end eków.
Najpierw oświetla p. Tarnawski wzory

rządów, totalnych we Włoszech i w Niemczech,
dochodząc do przekonania, te wzory te nie
zachęcają do naśladowania. Faszyst owskie
Włochy mogą się wp^awlzie poszczycić sze
regiem sukcesów. Zdobyto Abisynię, ale ob
jekt to niezbyt wartościowy, a ponadto „wła
ściwa rozgrywka Włoch z Anglią dopiero ma
nastąpić".

„Faszyzm wioski — pisze p. Tarnawski —
stoi osobą Mussoliniego. Czy znajdzie godnego
nas tępcę?"

Jeszcze mniej zachęcająco wygląda wzór
totalizmu niemieckiego:

| „Hitler musiał ugruntować swą władzę przez
krwawy porachunek z ludźmi, którzy dopomogli
mu do jej uzyskania. Wystarczy spędzić w Niem
czech kilka dni, aby stwierdzić, że panuje tam
system przymusu, srogich represyj i szpiego
stwa. Różne wyrzeczenia, narzucone narodowi,
a choćby dobrowolnie przyjęte w imię przyszło
ści, muszę na niej odbić ślę niekorzystnie, gdyż
dadzą w rezultacie słabe pokolenie. Wysoka za
iste cena! I za co ją płacono? Nadrenia musiała
i tak wrócić do Niemiec. Dalsza ekspansja grozi
uwikłaniami. Najrealniej przedstawia się odźy
dzenic, ale i to nie jest tak zupełne, jak wydaje
się na odległość — mianowicie żydzi nie wiele

II

paciK harcerski

Effróice zostanie wybrany nowy prezydent
ajcarii. Zostanie nim najprawdopodob

l(,i obecny radca Jan Bauman, wybitny
szwajcarski mąt stanu (na zdjęciu).

WYRÓŻNIENIE HARCERZI-PTAKÓW.
^v Zarządzie Głównym LOPP. odbyła się mila

czystość, podczas której prezes Ligi, gen dyw.
* Lton Berbecki wręczył nagrody 9 harcer
lQl skoczkom spadochronowym za akrobacje na
Cle w Holandii.

OKOLENIE INSTRUKTOREK ZUCHOWYCH. |

£4 88 bn do 8 stycznia 1938 r. oibędzie się
4/Wardoniu kurs dla instruktorek zuchowych.as

przeszkolenia, harcerki" zapoznają się z
^Bitniami związanymi

Szcrszym terenie.
z ruchem zuchowym

utracili ze swej potęgi ekonomicznej. Bezrobocie
usunięto przez forsowne zbrojenia. Rzecz ta łą
czy się z natury rzeczy z polityką zagraniczną.
Dyktatura wymaga ustawicznych zastrzyków
entuzjazTiu, stąd dążności imperialistyczne, do
których dostosowuje się nawet naukę. Te nie
jest zdrowy nacjonalizm, bo zdrowy nacjonalizm
broni swe.ro, a nie sięga po cudze. Niemcy osta
tecznie prędzej czy później rozpętają burzę, któ
ra wiele zniszczy na świecie, ale dla' nich też na
pewno nic skończy się szczęśliwie.*4

Następnie rozpatruje p. Tarnawski zagad
nienie totalizmu na tle polskich możliwości i
stwierdza, te nawet w razie rządów własnej
partii potrzebie jest, by „ktoś nietyczliwie
usposobiony patrzył na ręce". Komplementu
jąc swoich kolegów partyjnych zapewnieniem,
it „w naszym obozie jest więcej idealizmu
bezinteresowności i poświęcenia nit gdziein
dziej

" uważa p. Tarnawski za konieczne przy
pomnieć katechizm, który uczy, te „wola
ludzka skicnniejsza jest do złego nit dobre
go",

— „Zresztą ludzie — pisze — po doj

ściu do władzy zmieniają się czasem". —
„Lepiej więc odrazu zgodzić się na kontrolę
przeciwników?'.

Pomysły totailstyczne w partii endeckiej
niepokoją p. Tirnawskiego takie z tegc po
wodu, te mógłby ktoś inny ubiec endeków w
realizacji pomysłów.

„Powinniśmy pamiętać — przestrzega p. Tar
nawski — że i po przeciwnej stronie pojawiają
się projekty totalistyczne. O wiele zaś łatwiej
urzeczywistnić swe plany temu, który rządzi, niż
temu, który dopiero ma zamiar rządzić. Nie
wywołujmy tedy wilka z lasu, nie szermujmy to
talizmem, bo pewnego pięknego poranku goto
wiśmy usłyszeć: „Macie tu swoje sny urzeczy
wistnione".

Rozsądne swe uwagi xończy p. Tarnawski
przypomnieniem, te w dziejach Polski nie ma
tradycji rządów dyktatorskich. Gdy zaś nie
można pomysłów totalnych nawiązać do przy
kładów z polskiej tradycji historycznej, to
lepiej wzorów obcych .i>'c naśladować.

Wypowiadając się przeciw totalizmowi nie
wyobraia sobie oczywiście p. Tarnawski przy
szłej Polski

„pod znakiem pięciu przymiotników, klucza
partyjnego i obstrukcyj mniejszościowych"
„Polska musi mieć spoistą organizację 1 silny
rząd oparty na zaufaniu narodu."

Racja, szkoda tylko, te endekom ciągle
się zdaje, te to oni tylko reprezentują zaufa
nie narodu i ideologię narodową.

RZEMmAWKA

Co Wy na ful?

Wygodne stanowisko żydów
w sprawie emigracji

Na marginesie wizyty ministra spraw za
granicznych Francji Delbosa w Warszawie i
spodziewanych w związku z tym rozmów na
temat zagadnienia kolonij dla Polski, iydow
ski „Nasz Przegiąd" tak powiada:

„Co się zaś tyczy zagadnienia kolonialnego,
to nie powinno się naszym zdaniem przyczepiać
tej sprawy do dyskusji, wszczętej przez Niemcy.

I Słusznie podkreślił „Goniec Warszawski", że pol
'ski program kolonialny nie powinien być układa
lny wyłącznie pod kątem emigracji żydowskiej,
jak te ze ślepym uporem czynią antysemici róż
nej maści. Realnie istnieje w chwili obecnej pro
blem dostępu do surowców oraz zagadnienie te

I renów emigracyjnych dla rolników rdzennie pol
1 skich w krajach kolonialnych, — obok zagadnie
' nia emigracji żydowskiej, uzależnioenj od zlibe
ralizowania przepisów imigracyjnych w całjn*
' szereg u kr.jów przemysłowo już rozwiniętych.

Oczywista, łe ten ostatni argument ma
swoją pełną wymowę. Żydzi w pionierstwie
kolonizacyjnym nie widzą iadnego interesu.
Na dziewicze tereny wysyłają chłopa polskie
go. Niech jedzie i orze jak wół... Żydzi przy
jadą tam najwytej wtedy, gdy kraj będzie u
przemysłowiony, bo byznes jest tylko w kra
jach lub centrach przemysłowych. To jest
zresztą jasne jaK słońce.

| Ale jeśli chodzi o receptę emigracyjną,
•zalecającą polskiemu chłopu wyjazd za gra
i nice zamiast Żydów, to przypomnimy tutaj
I „Naszemu Przeglądowi" opinię przywódcy
< sjonistów - rewizjonistów Żabotyńskicgo, któ
ry kilka miesięcy temu nazwał analogiczną
propozycję poprestu — prowokacją.

Jeśli tak to określa przywódca jednego z
odłamów tyd^wskich, to łagodniejszej oceny
wspomnianej propozycji nie mogą się żydzi
spodziewać od samych Polaków.

JPSYLON.

SYLWESTER W PARYŻU
ŚWIĘTA NA RIVIERZE

wycieczka oi 22. XII . 1937 i

P. B. P. „FRANCOPOL"

PRZYSZŁA MAŁŻONKA.
Kandydat: — Nie, ta pani nie podoba mi się,

sądząc z fotogiafii musi mieć eonajurniej czter
dziestkę.

Pośrednik: — O, przepraszam bardzo, fotogra*
fia jest z przed 10 lat

Zagadkowe morderstwo w willi
Morderca popełnia zbrodnię pod nazwiskiem pierwsze! swojej ofiary

W Saint-Cloud pod Paryżem znajduje się
biuro- mieszkaniowe niejakiego Raymond Le-j
sobre'a, który prowadził to przedsiębiorstwo
przy pomocy swojej urzędniczki, panny Vogl
sein. Przed kilku dniami zjawił się w tym biu
rze jakiś mężczyzna skromnie ubrany i oś
wiadczył, te chce wynająć lub kupić jedną z!
will w Saint-Cloud. Pan Lesobre pokazał mu
piany kilku will, a gdy klient nie'byt zado
wolony, zaproponował mu wkoncu willę „Mon
plaisir". Klient oświadczył na to, te się namy

śli, poczem zostawił swój bilet wizytowy, aa!
którym znajdować się następujący adr-s: „Ar
tur Schott, 10 bulwar du Parć Imperial, Ni-i
cea". Prócz tego wypisany był na wizytówce
drugi adres: „Hotel Intern-Magenta, 49 boule
vard Magenta, Paryt".

Nazajutrz klient ów zatelefonował snów
do biura pana Lesobre'a i oświadczył, te'
chce obejrzeć willę. „Mon blaisir" i r osił pana
Lesobre'a, ażtby się spotkał z nim popołudniu
na dworcu Montittout. Pan Lesobie udał się
więc w południe do domu, potem zabrał od
znajomego agenta klucze willi „Mon ptaisii" i
wsiadł do taksówki, ateby udać się na spotka
nie s swoim klitntem. Od tej chwili, .

NIE WIADOMO 00 SIĘ DALEJ DZIAŁO.

Ody na drugi dzień pan Lesobre nia zjawił,

się w biurze o zwyczajnej porze, zaniepokojo
na jego sekretarka zawiadomiła policję o zni
knięciu swego szefa. Policja udała się natych
miast do pustej willi „Mon plaisir", ażeby roz
począć poszukiwania.

WILLA „MON PLAISIR",

otoczona z wszystkich stron wysokim murem,
była zamknięta. Wobec tego wyważono bramę
i w ten sposób dostano się do wnętrza. Wszy

stkie pokoje byty pusta. Dopiero giy jeden z
agentów policji chciał zejść do piwnicy, ujrzał
w korytarzyku, liczącym różnc ubikacje w pi
wnicy leżące twarzą do ziemi martwe ciało
Lesobre. Na głowie jego znaleziono rany od
dwu kul rewolwerowych, jedną w s..roni, dra
gą za uchem. Nie znaleziono przy nim Żąd
nych papierów ani pieniędzy, zniknęły rów
nież kłucie od drzwi i bramy willi. Widocznie
morderca, po zastrzeleniu pana Lesobre, o
grabił go z wszystkich rzeczy i zabrał klucze,
którymi zamknął następnie bramę willi. '

OD TEJ CHWILI

jednak zaczyna się skomplikowana i zagadko
wa historia poszukiwania moroercf, względ
nie owego rzekomego Artura Jchotta. Zbadano
najpierw pierwszy ^dres. pozostawiona przez
niego na wizytówce. Okazało się, te niejaki

Artur Schott posiada w Nicei przedsiębiorstwo
na spółkę z. drugim przedsiębiorcą. Przed kilku
dniami p. Schott wyjechał do Paryża w inte
resach i wszelki ślad po nim zaginął. Mieszkał
on wprawdzie w jednym z hoteli w Paryżu, ale
po kilku dniach pobytu opuścił go bez podania
sr ego adr esu.

POD DRUGIM ADRESEM

pozostawiony m przez rzek o meg o p. Scbott a,
stwierdzono, te w hotelu Intern-M»genta nic
mieszkał nigdy gość nazwiskiem Schott. Na
tomiast pewien agent policyjny widział owego
klienta p. Lesobre'a, w chwili, gdy obaj spotka
li się na umówionej schadzce na dworcu. - *
Zdaniem agenta, klient p. Lesobre'a był czło
wiekiem niskim, odzianym w jaskrawię przy

długi głaszcz. Ponieważ zaś prawdziwy p.
Schott, który znikł bez śladu, był wysokiego
wzrostu, istnieje przypuszczenie, że klient p.
Lesobre'a miał ta sobie jego przydługi dla nie
go płaszcz. Nie jest więc wykluczone, te mor
derca przedstawił Się w biurze meldunkowym
jako Schott będąc w posiadaniu jego wizy

tówki. ,
Policja paryska ma trudną zagadkę do roa»

wiązania.
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HMnMii iliłtifmw
Czego chcą metcsy*m od kobiet?

Mężrzyrna interesują sig kobietą, lecz nit
<emie sobie zdać sprawy ze źródeł psychicz
nych tego zjawiska. Sądząc „kobietę w ogóle",
wypowiada efektowne paradoksy („lepiej mó
wić głupstwa w oryginalny sposób niź prawdę
według utartych reguł" — powiedział Dosto
jewski)* o określonej kobiecie mówi komunały
wspólne wszystkim zakochanym.

Ponieważ mężczyźni nie precyzują swych
wymagań, kobiety starają sic odgadnąć ł w
tym celu rozwijają odwieczny instynkt peio
bania sią na rolnych płaszczyznach 1 rośnymi
środkami. Zwracają uwagę mężczyzny twarzą
umalowaną jaskrawo lub gładko uczesaną
główką polskiego dziewczęcia, przemawiają
do uczucia oszczędną powściągliwością eks
presji lub manifestacyjną szczerością, impo
nują zręcznie wykazaną erudycją lub umie
jętnością milczenia. Pragną wzbudzić zainte
resowanie, podziw i osiągają cel.

W ten sposób rodzi się miłość „od święta"
— gdyś tak moinaby nazwać uczucie, rozwi
jające się, nieujawnione lub ukradkowa, miłość
do narzeczonej lub kochanki. W tej fazie u
czucia kobieta jest niezupełnie sobą; pragnu
wyróżnić się od innych kobiet, które znał ko
ehający mężczyzna, usiłuje dosięgnąć jego
wysokiego o niej mniemania. On sam zresztą
ułatwia jej zadanie, tłumacząc sobie jej leni
etwo — anemią, nieporządek — idealizmem,
nazywając sentymentalizm — dobrocią a ga
datliwość — wdziękiem. Miłość „od święta"
— m usi się samookłamywać, to też minimum
intuicji ze strony kobiety wystarczy na pokry

cie maksymalnych wymagań mężczyzny.
InacsaJ • miłością „na codiień". Kobieta

ate moie jn* ustawić się przed mężczyzną, jak
przed aparatem fotograficznym — w najefek
towniejszej pozie: rytm dnia powszedniego o*
braca ją przed jego oczami, jak lalkę na wysta
wie. Jedyną możliwą drogą staje się powrót do
samej siebie. Czegóż bowiem — poza zmysło
wem zadowoleniem — szuka mężczyzna w
kobiecie,' idącej z nim ręka w rękę? Na pozór
rzeczy bardzo .zdanych: niemodnej „kapłank
domowego ogniska" lub towarzyszki i kole
żanki; gospodyni lub działaczki, intelektuali
stki lub sportsmenki. Pod rozmaitymi posta
ciami wszyscy jednak prasną — blisk ego
człowieka. A bliski człowiek — te ani uoso-i

hienie płci sprzecznej 1 walczącej ani przyja
źni równej t statycznej — to przedewszystkiem
odrębna, lecz zdolna inną zrozumieć — indy
w i dualn ość.

Słyszy się nieraz lekceważąco zdanie męż
czyzny: „Znam ją na wylot, z góry wiem, do

I czego jest zdolna". Któż to uprawnił mężczy
jznę do zarozumiałego twierdzenia, źe drugiego
I człowieka można przejrzeć we wszystkich Jego
możliwościach, wyczerpać do dna? Niewątpli
we same kobiety. Na cóż zdało się ich pra

I gnienie indywidualności „od święta", jeśli aa
codzie* zatracają swą indywidualność w ma
łostkach, upodobniających je wszystkie do sie
bie. A teras właśnie winna ona najgłębiej po
twierdzać swą osobowość, nie "przejmować
biernie sądów mężczyzny, którego kocha, jeśli
przez n'ą samą nie będą przeżyte, nie rezygno
wać z własnych odruchów „dla świętego spo
koju". Niech ustępstwa redukują się do dro

biazgów — przy niezależności w rzeczach wa
żnych* gdyż nagły błysk zrozumienia zbliża
ludzi wtedy tylko, gdy zdają sobie sprawę ze
swej odrębności.

W znacznej mierze od kobiety zależy, by
atmosfera codziennego współżycia nie stacza
ła się w kierunku automatyzmu psychicznego
I przyzwyczajenia, leez była prawdziwa i bar
dziej twórcza od idealizowanej prsez roman
tyków „miłości od święta".

Wbrew pozorom bowiem •— miłość od świę
ta przygłusza indywidualność, miłość na co
dzień — wystawia ją na próbę. Kobieta, która
utrwala dynamikę swego wewnętrznego „ja",!
nie zabiegając bezpośrednio O zachowanie mi
łofci, zdobywa dla niej coraz to nowy pokarm,

Nie pytać „czego chcą od nas mężczyźni"
— powiada autorka tych uwag — lecz czego
chcemy od siebie, to znaczy przykuć ich do
siebie najtrwalej. („Blus zcz")

m

Na zdjęciu naszym jeden z wyróżnionych projektów na sarkofag gen. Orlicz - Dreszera,
dzieła art.-rzeźb. Olgi Niewskiej - Szczekówskiej i int. arch. Wt . Padlewskiego.

Pnpm poiwHa pustyni
SłUWOP.

MECZ PIŁKI NOŻNEJ.

Podsłuchano na trybunie podczas jednego
••czy.

— Za co biją tego faceta?
^> Ze to, źe rzucił w sędziego kamieniem.
«•» Przecież nie trafił.
— Dlatego go biją.

Badacz* naukowi posiadają liczme 1 różno
rodne dan-e, d. -w odzące, że w początku czwar
torzędu Sahara była zamieszkiwana przaz lu
dzi. O ileby proces powstania pustyni na tym
terenie był wynikiem zmian klimatu — od
wrócenie go byłoby obecnie niemożliwe.

Angielscy badacze tego zagadnienia za
jęli się ostatnio sprawdzeniem ,czy tak jest
iitotnie. Jeden z nich, prof. E. P. Stebbing
dowodzi, że przyczynami wysuszenia Sahary
były wojny, pierwotne metody gospodarstwa,
pasterstwo i pożary. Wycinanie i wypalanie

lasów celem uzyskania przestrzeni upraw
nych doprowadziło do zubożenia gleby i do
powstania zareśli krzaczastych, które mogły
być użyte tylko jako pastwiska, po zniszcze
niu zaś roślinności przez zwierzęta pastwi
ska zamieniły się z kolei na pustynię. Prof.
Stebbing nią znajduje dowodów nie korzyst
nych zmian klimatu na badanym obszarze,
dlatego też nie przypuszcza, żeby ewentualne
nadejście okresu wilgotnego zmieniło Stan
obecny.

<Vr 336.

Skarb w żołądku
zabitego strusia

Wyjątkowo szczęśliwy , wypadek spotkał
Johna Drakona z Oranje (Południowa Afryka)

Drakon był zupełnie ubogi. Z trudem zdo»
bywał kawałek chleba. Dziś stal tlą bogą;i
człowiekiem* Zawdzięcza to następującemu
wypadkowi. Pewnego dnia towarzystwo, zta
żonę z Anglików wybrało się na polowanie na
•trasie i zaangażowało Drakona w charakte
rze pomocnika kucharza.

Raz, po obiedzie, kiedy całe towarzystwo
oddawało się drzemce, Diakon poszedł na spa
cer. 'Niedaleko od obozowiska znalazł martwe.
po strusia. Drakon schylił się, aby zabrać kilka
strusich piór, celem sprzedania ich w Oranie.
Schyliwszy się, zobaczył, że struć ma korpus
rozdarty, widocznie uderzeniem łapy Jakiegoś
dzikiego zwierza, a we wnętrznościach, kW
wypłynęły na wierzch widać jakieś kamienia,
wyjął jeden z kamieni i poznał, że jest to detć
duży diament.

Za znalezione takim dziwnym przypad
kiem kamienie, otrzymał w Oranie sumę któ
ra po?wa!a mu na spędzenie dalszego życia w
dostatku i bez troski.

Od kiedy czcimy
Nieznanego Żołn erza

Zdawać by się. mogło, że uczczenie niezna
nego żołnierza, Który gdzieś na polu bitwy po
łożył swoje życie dla ojczyzny weszło w po
wszechny zwyczaj dopiero po wojnie świato
wej pod przygn atającym wrażeniem potężne
go zmagania się narodów w latach 1914 de
1918. Bohaterów poległych za kraj, czczeno
już w starożytności, lecz i właściwy „niezna
ny żołnierz" jest starszej daty. nit woji.a świa
towa.

Kto w Nowym Jorku odwiedzić chce stary
kościół iw. Trójcy, wznoszący się na końcu
Broad way'u, musi wejść na samotny cmen
tarz, leżący tu w sercu miasta. Tutaj rauważy
daty, piękny pomnik grobowcowy, na którym
wykuty jest w języku angielskim następujący
napist

Nieznanemu Żołnierzowi,
który życie swoje położył w ofierze

w amerykańskiej rewolucji niepodległości 1783

Pszczoły kradną miód
Rzecz wydaje się na pierwszy rzut oka nie

prawdopodobna. A jednak bartnik pewien w
Chiemgau w górach bawarskich zauważył Pr"i
koniec jesieni, że pszczoły jego znoszą duże
ilości miodu. Mieszkający na drugim kjńcu
rozrzuconej na przestrzeni przeszło kilometra
dużej wioski górskiej bartnik May.r stwierdził
natomiast, że w ulach jego codziennie miodu
ubywa. Jak się okazało, pszczoły pierwszego
bartnika napadały pasiekę Nfayera, zabierając
miód z uli. Wypadek ten, jak stwierdzają u
czenł — przyrodnicy, nie jest zjawiskiem wy<
jątkowym. Szczególnie wczesną wiosną i p<>
żną jesienią silne roje pszcz°le napadają ni
inne, zabie-ając im owoc ich pracy. Rzeci
charakterystyczna, że z reguły ofiara tej tu*
paści padają roje słabsze.

Dim,

nie daj się!
Powieść

. A dama Nasielskiego

6) •o•
Drzwi te prowadziły do podobnego po

koju, tylko bardziej skąpo umeblowanego.
Nie było to ani biurka... ani drzwi wyj*
sciowych. Prawdopodobnie jakieś ukrytą
przejście przez ścianę — pomyślał Jim i
spojrzał z zecieaawieniem na nieznajome
go, aby ujrzeć w jego prawej picą duży
czarny browning z otworem lut? skiero
wanym prosto w pierś Jima Dongana.

Kciuk w żółtej rękawiczce opuścił bez
piecznik z zimna krwią, a szafą oczy spoj
rzały aa Jima tak groźnie, że mimowoli
taUrzał i przypomniał sobie swo;e własne
słowa, o których ani* przypuszczał, że za
mienią się tak procko w dosłowną rzeczy
wistość: „Jedziemy na randkę ze śmiercią,
Kr.

ROZDZIAŁ IV.
Pan, który zanotował numer.

Pierwszym wrażeniem Jima było zdzi
wienie — ale nie Krach* Pfaejłrie od po
przedniej rzeczywistości, naświetloną! jego

v/raźeniem do tej groźnej lufy rewolwero
wej, która lada chwila mogła plunąć zabój
czym ołowiem — było zbyt nagłe abv od
razu zmienić nastawienie duchowe młode
go optymisty. Wyraz twarzy nieznajomego
me pozostawia! wszelako żadnych wątpli
wości, co do jego nastawienia sytuacyjnego.
Potwierdziły to zresztą jego słowa, wyrze
czone eonem spokojnym, chłodnym i śmier
teini e rzecz owym:

— Przed chwilą otrzymałem telefon, że
porucznik... proszą, niech się pan nie łudź!,
że wymienię nazwisko... — że porucznik,
rod którego osobę pan się podszył nią o*
trzymał naszego wezwania. Boy wręczył je
panu na przystani Brighton fieack Linę
przez pomyłkę. Dobrze jednak, że pan
przyszedł na to spotkania. Nie wyjdzie pan
już stąd żywy. Pan za dużo wie i pańska
śmierć uchroni nas od wielkich i niewspół
miernych strat materialnych. Sądzę, że wy

rażam ti% doić jasno.
Jim uśmiechnął się beztrosko.
— Aż nadto jasno, ekscelencjo. Cała

trudność w tym, że nie bierze pan pod u
wagę mego skromnego stanowiska. Lekarz
domowy zabroni) mi mianowicie umierać.
To podobnie fatalnie wpływa na wątrobę.
A z moją ostatnio jest coś nie w porządku.
Zakłócenia funkcjonalne i tak dalej.

— Żarty na bok.
Jimowi chodziło przede wszystkim o

tyńitnic na czasie i w tym kierunku kiero
wał całą swą grę. Czuł się napięty i opano
wany, jak przed decydującą rundą, t
srrach odpędził precz, gdyż nie było dlań
miejsca w tej sytuaciL

| — Pan nie strzeli przecież, wasza wy

sokość. Mój szofer w Packardzie na rogu
wie dokąd i poco się tu udałem. Jeszcze je
den z moich przyjaciół -zna przypadkowo

| cała treść listu, który — przyznaję to —
wręczono mi przez pomyłkę. A po trzecią

i kochanie, ja jestem, jak wiadomo, prezy

I etatem Stanów Zjednoczonych. — Bez o
I klasków, ekscelencjo. Rozumie pan, że w
| takich okolicznościach naciśnięcie cyngla
mogło by pana drożej kosztować niż efek
tywna wartość wystrzelonego naboju i w
tvm stania rzeczy proszę uprzejmie, aby
pen bvł łaskaw schować ten rewolwer. Ja
ko wykałaczka iest on bądź co bądź bezce
lowy, najdroższy.

— Nia docenia pan powagi sytuacji,
młodzieńcze. Nie możemy pana stąd wy

puścić, po tym, czego się pan odemnie do
wiedział. Nie mogę wziąć od pana słowa
milczenia, gdyż zalicza się pan niewątpli
wie do kategorii łudzi tak zwany eh.uczci
wych i pańskim obowiązkiem obywatel
skim będzie napewno zameldowanie De
partamentowi Kryminalnemu lub w Secret
S ?rvice. że wpadł pan przypadkowo na
trop organizacji szpiegowskiej. Widzi pan,
mówię do pa.a logicznie i rzeczowo. Je
dnak tak jaz zamierzam z panem postąpić,
dyktuje mi prosta obrona konieczna. Pan*
aloo my.

Jack spuścił nieznacznie powieki, albo
wiem nie chciał, «hy jego przeciwnik zau
ważył, że on bada sytuację i pozycję. Jim
nit przestraszył się rewolweru i ani przez
chwilę nie wątpił, że jeżeli ten człowiek
jest tu sam, to sprawa z nim nie będzie tru

! dna dla takiego amatora-boksera jak Don.'gan Jr. Rewolwer nie jest wcale taką n'c
1 bezpieczną bronią, jak to się powszechnie
I sądzi. Bywają groźniejsze rodzaje broni, i
I do nich przede wszystkim należy błyskawi
czna szybkość postępowania, na którą J'm
liczył najbardziej w obecnej chwili Poz*
tym przekonany był, że tao człowiek me
zamierza strzelać — inaczej nie czekałby
tak długo i nie wyjaśniał by swej „obrony
koniecznej". Może chciał przed tym s

siebie przekonać, nie tak łatwo zabić cz
wieka na zimno, bez afektu.

Jim zdecydował, ŻC dalsze gadulstwo
może wydać się podejrzanym i odsłonić
swój cel. Nie należało przeciągać struny
jak się wyraził nieznajomy. Dobry system
— pomysiai Jim z humorem i spod opusz'
czonych rzęs zmierzył odległość, dzielą^
go od stóp nieznajomego. Umiejętność* w*|'
ki ju-jitsu przydaje się niekiedy znakom"
cic

... .1
Cos w dołek, jaki wymierzył niema'

jednocześnie z potężnym skokiem w stro
nę przeciwnika — zrobił swoje. Rewolwer*
kopnięty nogą, odeciaj w róg pokoju, a **
nim iak jaguar <m Jim. Sytuacja odwróci^
się, ale nie należało przeceniać chwilowe)
przewagi na cudzym terenie.

Dwa kroki w stronę drzwi, jedno szarp*
cięcie. Nie, winda może być niebezpiec2'

na. Lepiej schodami. Po trzy skoki na p"H
p.ętro i ulica.

Fred czekał przed warczącym niocfl '|

rem, a jego pan wskoczył do auta **•
twicrając nawet drzwiczek.

iCiąg dalszy n*stąp«)
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„Ota bul rosteH i jeleń wf
Jak znaleziono samolot polski w górach Pirymu

Ca łamach „Kuriera Warszawskiego" znaj

dujemy wstrząsający opis odnalezienia trafi*
c/nego samolotu polskiego w niedostępnych
górach bułgarskich, Pirymu.

Korespondent sofijski wspomnianego pisma
odtwarza dramatyczna, historię poszukiwań

Brylant we wnętrzu śledzia
FctfTen robotnik niemiecki, spożywając

skromna kolacje, piątkową, złożoną ze śledzia,
ba/Wałka suchego chleba i herbaty, znalazł we
v nctrzu ryby brylant. Jak wykazała analiza,
brylant ten pochodził z pierścienia. W myśl
obowiązujących przepisów, robotnik oddal dro
c cenny kamień do biura rzeczy zaginionych

policji, skąd po roku, o ile nie zgłosi się wla
iciel, będzie go mógł odebrać już jako swoją

Dlaczego koń est posłuszny
człow»eKowi

Jeden z amerykańskich okulistów skon
struował szer-eg soczewek, odpowiadających
i..la widzenia poszczególnych zwierząt. Oka
:;.lo się, że koń widzi człowieka w wymiarze
iwa i pół razy większym cd rzeczywistości.
»wca natomiast widzi go w wymiarze tylko

jedną trzeć ą większym, krowa — w wy
niarze prawie dwukrotnie wyższym. Pies,
•,:..[wierniejszy przyjaciel człowieka, nie prze,
rażą się „wielkością" swego pana, widząc goj
irawie w wymiarze naturalnym, bo zaledwie
j (5 procent wyższym od rzeczywistego. Tym,
re koń widzi człowieka w rozmiarach wyc4-j
t.7ymionych. tłumaczy okulista amerykański
jego uległość wobec pana stworzenia.

Ile taśmy zużywa się
na jeden film

Najdłuższy film, wyświetlany na naszych
f';ranach, wynosił około 4000 metrów. Prze

I cietna długość filmu nie przekracza 2 do 2%
t;.:ąca metrów. Tymczasem samo naświetla
ne pochłania znaczne ilości taśmy filmowej,
k hej większa część zostaje zepsuta przez złe
7ijccia i nigdy nie jest wyświetlana. Jak ob

|l 'ono, 10-aktowy film pechłania 8—10 ty
(cy metrów

łaśmy, z czego na ekran dosta
I je się tylko 2—3 tysięcy metrów.

samolotu na podstawie opowiadania jednego z
uczestników wyprawy ratowniczej, p. Benja
mina Mincewa.

Po zobrazowaniu straszliwych trudów po
chodu poprzez zaśnieżone, przepaściste góry,
wśród wielkiego mrozu opisuje p Mincew chw.
lę znalezienia samolotu w następujący sposób:

,,Obraz, który się nam ukazał, był napraw
dą wstrząsający. Zdjęliśmy nakrycia głowy i
złożyliśmy hołd pamięci tych, co zginęli, po
czym zaczęliśmy rozpoznawanie.

Na wzniesionym miejsca stało cals nie na
ruszone skrzydło samolotu. Na lewo od skrzy
dła na około 80 kroków leiał motor, zupełnie
zdruzgotany. Nie zsioj om ani jednej części ca
łej — wszystko było w pissaka. W różnych
miejscach leżały szczątki zabitych pasażerów
i załogi. Tu widzieliśmy pół trupa, na innym
miejscu cały, lecz spalony, na trzecim miejscu
widniały ręce ludzkie, nogi, popiół ze spalo
nych ubrań, częSci samolotu, knpa popiołu- Na
lewo od korpusu samolotu leżał trup pilota.
Dowiedzieliśmy się o tym z paszportu, gdyż
inaczej trupa nie można byłoby rozpoznać
Cudem była zachowana tylko jego kamizeli

Prawdziwą niespodzianką było dla nas, że na
szczątkach znaleźliśmy zupełnie dobrze za
chowaną damą pik. Karta było zwrócona na
wschód.

Korpus samolotu był wbity w śnieg. Zbli
żyliśmy się o -1—5 kroków, dalej było niemo
żliwe, gdyż miejsce to jest niedostępne.

Nie jestem w stanie oddać pełnego obrazo
tego, cośmy widzieli. Jest to niemożliwe. Jak
daleki sen — mogę tylko powiedzieć, że obraz
był wstrząsający i pełen grozy.

Tymcza**• m mróz s-ta wal się coraz niezno
śniejszy, zaczęła się spuszczać mgła 1 była ni
tyle gę^ta, że, jak to się mówi, „choć oko wy
kol".

Mieliśmy przed sobą 6 godzin drogi do
schroniska. Znaleźliśmy jedno całe futro, przy
kryliśmy więc nim pocztę i inne dokumenty.
Nie mieliśmy prawa nic wziąć oprócz iU.g! pol
skiej, która byia do połowy spaiona. Ale mu
simy się przyznać do grzechu, że wzięliśmy
pudełko z papierosami, gdyż nasze się skoń
czyły.

Oddaliśmy jeszcze raz cześć zmarłym i ro
poczęliśmy odwrót".

Sylwetka Ludendorffa
Jen. Ludcndorff, obecnie ciężko chory, na-!

leży do ludzi, mających o sobie dobre mnie
manie Znane są jego pretensje do marsz. Hin
denburga. Nazywał go „wielkim zerem" i uj
ważał, że Hindenburg zabrał mu laur zwycię
stwa nad jeziorami Mazurskimi. Przypomina
to spór między Paskiewjczem i jego szefem
sztąpu hr. Tullem, po wzięciu Warszawy w
1881 roku.

Gdy w r. 1935 jen. Blomberg na czele de
legacji przyszedł złożyć Ludendorffowi życze
nia z powodu 70-lecia urodzin, stary jenerał
też znalazł mocną formułę:

— Chcielibyście — powiedział — abym
otrzymał stopień feldmarszałka. Proponowano
mi — podziękowałem. Feldmarszałkiem mo
żna zostać z nominacji, Feldherrem (panem
pola bitwy) jest się od urodzenia...

W r. 1923 Ludendorff znalazł się obok Hi
tlera w znanym puczu nacjonal-socjalistycz
nym. W dwa lata później Hitler poradził mu,
aby kandydował na prezydenta Rzeszy. Nie
udało się. Tu był początek ich sporu.

Spór ten zakończył się dość teatralną zgo
dą. Zapomniano wzajemnych uraz. Ale naza
jutrz stary żołnierz ogłosił, że Niemcy za
wdzięczają odrodzenie filizofce Matyldzie Lu
dendorff, jego małżonce.

wypa
J zagraża iwemu

zdrowiu. Do zwal
czania gorączki przy
grypie i przezicnie
niu nadaj a się dzięki swemu składowi
chemiczne mu, tab
letki Togal, kidre MQ
dobrym środkiem

Frzeciwgoraczkowymprzeciwkdlowym.
Ody więc poczujesz
pierwszo dreszcze,
nie zwlekał ani chwili
zażyj natychmiast

Togal

Ludendorff.

Jaja na wagę
Donoszą z Warszawy, że Ministerstwo

Przemysłu i Handlu przygotowało jot pro
jekt Rozporządzenia w sprawie sprzedaży w
wewnętrznym handlu detalicznym jaj na
wagę. Opracowanie tego projektu nastąpiło
naskutek starań zrzeszeń fachowych, oraz de
zyderatów, zgłoszonych na konferencji eks
portowej, która odbyła się w końcu czerwca
br. Rozporządzenie powyższe ma na celu
przede wszystkim ściślejsze określenie towaru
ped względem jakościowym i ilościowym oraz
zapewnienie producentowi lepszej ceny za
towar w wyższym gatunku oraz rozwój pol
skiej hcdowli drobiu. Ponadto rozporządzenie
to ułatwić ma kontrolę cen i uchronić równiej
interesy konsumenta.

Uciekł przed kobietą...
Na posterunek policji w Gdyni zgłosił się

osobnik w mocno zniszczonym garniturze o
•niechlujnym wyglądzie. Oświadczył on dy
żurnemu urzędnikowi, że nazywa się Krcch
mal f od czerwca r. b . ukrywał s;ę w Issach
podmiejskich na Witom:nie, gdzie żył jak
człowiek leśny, cdżywiając się korzonkami i
jagodami leśnymi, oraz zamieszkując w zbu
dowanej przez siebie prymitywnej ziemiance.

Obecnie z powodu zimna i braku środków
żywnościowych postanowił on powrócić do
mi ast a.

Jako przyczynę pustelniczego żywota po
doi Krochmal ucieczkę przed pewną niewia
stą. Na posterunek zgłosił się, penieważ u
ważany był za zagińicnego.

Śmierć czyha na szosie...
Liczba wypadków drogowych wzrasta z ro
na rok, co jest rzeczą nie dziwną, skoro się

aży, jak bardzo wzrasta motoryzacja we
•zystkich krajach. Niemniej jednak liczba
•padków wzrasta nieproporcjonalnie do ilo
i pojazdów, jakie przejeżdżają po wszystkich
••sach i we wszystkich możliwych kierun

Kilkanaście lat temu na cztery wypadk'
ogowe, jeden — zgodnie ze statystyką —

>t spowodowany przez automobil. Dziesięć
lat temu ilość wypadków spowodowanych
Wzez auta wyrażała się stosunkiem 2:4 —
Wkrótce możemy spodziewać się, że statysty
ki wykaże stosunek 4:4.

Tego obawia się pewien publicysta francu
ski, który na podstawie danych statystycz
pych, zebranych głównie we Francji, ale takie
> w innych silnie zmotoryzowanych krajach.':|i'jc rozważania na temat, co właściwie po*v"

luje tak liczne wypadki na ulicach i szo

liazuje się, że we Francji w zestawieniu
' ilością aut (ukolo 2.500000 w r. 1936), wy
darzyło się mniej wypadków, niż w innych
bajach Ilość jednak ofiar wzrasta, bo w r.
}935 w wypadkach drogowych zabitych zosta
'° *.2ó2 osoby, a w r. 1936 według statystyki
Ministerstw spr. wewnętrznych — 4.360 osób.

We Francji zresztą rozmaite organizacje' i
c*ynniki rządowe i prywstne od dawna już
,N I iwa lv wszelkimi możliwymi sposobami za
Pobiegać tak licznym wypadkom. Powalali
*«tt przed kilkoma laty organizacja turyslyc?na, która specjalnie zajęła się kwestią bez
Pleczeńztwa na szosach. Wyrównano wtedy
lcz'ie niebezpieczne zakręty, ochroniono prze.

• :/i'y kolejowe, poustawiano niezliczone ilość.
j/h/eżeń i znaków. Organizacja ta weszła w
*ontakt z analogicznerai związkami turystycz''""ii kilku innych krajów i doprowadziła do
brania się w Genewie przed kilkoma miesią

cami pierwszej międzynarodowej konferencji,
prświęconej sprawie bezpieczeństwa na szo
sach. Na skutek tej konferencji, we Francji
podwojono energię w tym kierunku, otwiera
jąc w ministerstwie robót publicznych specjal
ną sekcję bezpieczeństwa, a w międzynarodo
wej wystawie paryskiej uwagę zwraca specjal
ny pawilon, poświęcony tanu zagadnieniu.

Chodziłoby o to,' by zdać sobie dokładnie
sprawę z ogólnych założeń, z jakich wyjść
trzeba i o jakich należy wciąż pamiętać, by
sobie j innym zapewnić bezpieczeństwo na
szosie. Bezpieczeństwo to bowiem zależy jedy
nie i wyłącznie od pewnej dyscypliny ogólnej,
nie tylko automobil i stów, ale wszystkich osób.
czy to jadących szosą jakimkolwiek innym
środkiem lokomocji, czy idącym pieszo.

Zupełnie inne warunki obowiązywać muszą
kierowcę w m:eście, a inne na szosie. Wielu
już autorów zajmujących się sprawą regulacj
ruchu w mieście zwracało uwagę na t , że bar
dzo wiele wypadków na skrzyżowaniach ulic
dzieje się właściwie bez niczyjej winy. Auto,
mobil jadący nawet z ba rdzą małą chyżością
wpada na skrzyżowaniu prostopadłem np. na
rowerzystą tylko z tego powodu, że nie mógł
go zawczasu zobaczyć, zasłoniętego rogiem
kamienicy* parkanu itd. i nie mógł też słyszeć
dzwonka roweru. Zwracano więc na to uwagę,
że ruch powinien właściwie odbywać się nie
po brzegach jezdni, ale raczej ku środkowi jez
dni, ażeby automobilista miał większe pole
widzenia, jeżeli chodzi O przecz n i :e. Oczy w i
ście rzecz taka dałaby się rozwiązać jedynie
na szerokich ulicach, których jest tak bardzo
znikoma ilość we wszystkich miastach.

Oczywiście kardynalną sprawą w unikaniu
wypadków na skrzyżowaniach ulic, a tak sa
mo na skrzyżowaniach na szosie jest zwalnia
nie tempa jazdy, co jednak nie zawsze mota
być ściśle przestrzegane, inaczej bowiem auto
mobil musiałby stale poruszać sic z minimal
ną szybkością.

Bardzo wielką, ilość wypadków na szosie
iredują równocześnie automobile starego ty

pu, posuwające się żółwim krokiem i automo
biliści, pragnący prześcignąć maszynę jadącą
przed nimi. Przy takim wymijaniu zdarza się
bardzo wiele wypadków. Na naszych drogach
ta sprawa skomplikowana jest specjalnie przez
olbrzymią ilość pojazdów konnych, a więc fur
manek, a przedewszystkiem przysłowiową Mość
wozów z drzewem o',niezwykłych nieraz dłu
gościach. Fura taka, wioząca kilka ściętych
drzew potrafi zatarasować szosę na olbrzymiej
przestrzeni, a automobiliści chcący wreszcie
wyminąć tę żywą przeszkodę, bardzo często
naiażają siebie i drugich na katastrofę.

Zauważono również,itejpowodem wielkiej
ilości Wypadków automoRJawy£Ejiką rowerzy
ści, którzy nie jadą, jak powinni, samym kra
jem szosy, lecz wykonują ewolucje na środku
drogi, nieraz dla fantazji jadąc od rowu do
rowu. Ostatnio nawet zdarzyło s:ę_ u nas kilka
śmiertelnych ^y^^^jrlfełegó powodu, ^

kierowca nie chcąc najechać na rowerzystę,
walił w rów lub w drzewo, albo też przy
gwałtownera zahamowaniu wywoływał kata
strofę wskutek przekoziołkowania .zy zarzu
cenia wozem*

W nocy wszystkie te zagadnienia kompli
kują się jeszcze, zważywszy, że fury i różne
bryczki wiejskie z zasady są nieoświetlone, a
rowerzyści również nie posiadają odpowiednio

!

silnych świateł. Z temi światłami jest wciąż
jeszcze sprawa nierozstrzygnięta całkowicie,
chociaż ostatnio obowiązują automobilistów
specjalne sygnały świetlne, wskazujące kieru
nek zamierzonego skręcenia wozu, oraz spe
cjalna sygnalizacja na tyle auta.

Nie można zaprzeczyć, |e bardzo wiele
wypadków powodują kierowcy niedość wysz
koleni, upici, albo nerwowi; a również sam<
maszyny często są powodem katastrof. Celu
ją w tem auta t zw. okazyjne, a więc wybra
kowane stare gr uchoty, odświeżone ad hoc,'
które funkcjonują jeszcze jako tako przez pe

' wien czas i nagle płatają szczęśliwemu, a nie
fachowemu nabywcy jakiegoś przykrego figla.

który częstokrotnie boleśnie odbija się także
na osobach trzecich. Dlatego też we Francji
wprowadzono dorywczą kontrolę maszyn na
szosach oraz obowiązujący co pewien okres

U egzamin starych aut, to znaczy popro
stu dokładne badanie przez specjalistów, czy
nadają się one jeszcze do użytku z punktu wi
dzenia bezpieczeństwa publicznego.

Jak już wielokiotnie czytaliśmy ostatnio
w prasie, kwestja sygnalizacji dźwiękowej zo- /
stała rozwiązana w wielkich miastach Zacho
du w sposób negatywny, to znaczy, że popro
sili została zabroniona. Okazało się, że- od
chwili wejścia w życie zakazu używania gło
śnych klaksonów, trąbek i dzwonków, ilośC" I
wypadków ulicznych zmniejszyła się znacznie
z tego prostego powodu, że każdy przecho
dzień ma się na baczności; wiedząc doskona
le, że nie może liczyć na ostrzeżenie ze stro
ny kierowcy. U nas niestety ta sprawa wciąż
czeka jeszcze na odpowiednie załatwienie.
Łączy się z nią także kwestja szanowania ci
szy jiocnej, która w większych miastach w
Polsce jest tylko złudzmit m. Automobiliści
trąbią bowiem niemiłosiernie po nocach, cho
ciażby nikogo na ulicy nie było. W miastach
Zachodu &P- w Paryżu od bardzo wielu już lat
zabroniono używania sygnałów dźwiękowych
po godzinie 11-ej wieczorem i ograniczono się
jedynie do ostrzegawczej sygnalizacji świetl
nej, co dato doskonałe wynikł i odpowiednio
uszanowało spoczynek, mieszkańców. Obecnie
jiko pierwszy w Polsce podobne ustawy wpro
wadził Śląsk, za którego przykładem pospie
szyć powinny inne województwa.

Bezpieczeństwo ruchu, na ulicach miast I
na szosach jest w każdym kraju zagadnieniem
pierwszorzędnej wagi, badanem przez fachow
ców, przez odnośne komisje i związki. Nie
wątp..wie jednak upłynie jeszcze oporo eaa*u»
nim sprawa ta zostanie tak uregulowana, by
równocześnie Z pochodem motoryzacji nie
zwiększała się ilość śmiertelnych jej ofiar, po
największej części niewinnych i przypadko
wych. :ó W*



Str. » Wtorek, dnia 7 go grudnia 1V37 r. Nr 33*,

Orestes na czcjjp?
Pylades Many

Na koniec z pomocą drabinki, wsp a
wszv sie na szczątkach schodów, cze
piając się ściany i pułapu, rabiac osta i
nich. którzy stawili opór w otworze, LI
dwudziestu oblegających żołn erzv i
gwardzistów narodowych i municyna. 
nvch. oszpeconych ranami na twarzy,
oślepionych krwią, wściekłych i dzik cli
wdarło Sie do sali na pierwszym \»e
trze. Tam czekał na nich tvlko jcdj.i
człowiek. fcniolras. Bez ładunków, bez
szabli, trzymał tv!ko w reku lufę od du
beltówki. Zagrodził sic bilardem od ob
iegających, cofnął w róg sali i tu ze suci
rżeniem dumnenu wyniosłem czołem i
kawałkiem broni w pięściach. bvł ieu
czc tak straszny, że nie śm:ano sie zbi. 
tyć. Jakiś srłos zawołał:

— To dowódca. To on zabił artvb
czyste. Kiedy tam stanął, wiec dobrze
Rozstrzelaimy go na tmeiscu.

— Rozstrzelaicie — rzekł Cnjolras.
1 rzuciwszy na ziemie lufę dubeltów

ki, założył ręce i pier- nadstawił.
Widok mężnie przyjmowanej *merc

zawsze wzrusza ludzi. Gdy Cnjolras za*
Jożvł rccv\ patrząc w oczy śmierci, u
milkła wrzawa w sali i odmęt uciszył
się nacie z uroczystością grobowa. ZJa
wało się, że groźny majestat Enjolrasa
bezbronnego i merjchomesro ciążył na
ivm tłum.e . i że tvixo snokoina powaga
łego młodzieńca bes ran. wspaniałego,
krwawego, czarującego. obojętncuo,
jakby cios z reki ludzkiei dosięgnąć go
me mógł, zmuszał zabijać go z us/.aio
waniem. Piękność iego w tej chwili o>y\
wyższona duma. jaśniała w całvm biu
sku. jakby nie mógł bvć ani znużonym,
nie tylko rannym; PO strasznych dwu*
dziestu czterech godzinach, miąj lica r i
tniane i usta koralowe. O mm to zapew
ne ieden ze świadków mówił przed in
dem wojennym: .,Bvł tam powstaniec
którego nabywano Apollonern

". Gwar
dzista narodowy. Który podniósł już .ia
mego karabin, opuścił go mówiąc: —
Zdaie mi się. że mam strzelać do kwiatu!

Dwunastu ludzi stanęło plutonem w
przeciwnym końcu sali i milcząc nalrii
lo karabiny.

Potem sierżant zawołał: — Cei!
Oficer s.e wmieszał.
— Zaczekaicie.
I obróciwszy sie do Cnjolrasa. rzekł.— Zawiązać panu oczy?
— Nie.
— Czy to prawda, że pan zabił sier

żanta artylerii?
— Tak.
— Od kilku chwil Grantaire się obu

dził.
Urantaire. jak sobie przypominacie

Spał od wczoraj w sali szynkowej na
górze, siedząc na Krześle i oparty nu
atole.

Był on w całym znaczeniu tego wy
rażenia pnariy iak bela. Szkaradna nrc
szanina niplunówki i alkoholu wpraw !a
go w letarg. Stolik iego był mały, nie*
przydatny dla barykady, wiec zosta
wiono go w pokoju. Leżał ciągle wte*i
dnei pozycji* piersią powalony na pjlj
igłową, oparta na rekach, otoczur
szklankami, butelkami i kwartam. Sna.'

gnębiącym snem odrętwiałego nieb
wiedzia i nasyconej pijawki. Nic go nic
rozbudziło, ani bok dział ani kartacte.
wpadające do izbv. ani straszna wrza
wa szturmu. Niekiedy tvlko chrapaniem
odpowiadał na wystrzał armatni. Z1s
wal sie czekać aż kuła oszczędzi ni
ktygi obudzeni «vię. Kuka trupów leża

ło dokoła niego l na Pierwszy rzut oka
I mc go me odróżniało od tych glębuiw
śpiących w objęciach śmierci.

Wrzawa me budzi pijanego, ale go
budzi milczenie. Nieraz iuź zauważono
te osobliwość. Walanie sie wszystkiego
dokoła Grantaira usypiało go tylko, ru
mowisko oeólne kołysało go do głęb
szego snu. Nagłe milczenie wojowniKa
wobec gotowego przyjąć śmierć Entol
rasa. wstrząsnęło ten sen ołowiany. Zu
pełnie tak samo. iakbv cwałuiacy po
wóz nagle się zatrzymał; uśpieni w nim
sie budzą. Grantaire zerwał się. wycia*;
gnał recę, przetarł oczy* spojrzał, ziew
nął i zrozumiał.

Wytrzeźwione pijaństwo podobr.c

jest do rozdartej zasłony. Widzisz odra
za jednym rzutem oka wszystko, co bv
ło załomete. Wszystko nagłe wraca do
oamieci i ouak. nie wiedząc o mczvm a
tego co się stało od dwudziestu czterech
godzin, ledwie otworzył oczv. już W;<J O
wszystkim. Myśli wracają mu z nagła,
jasnością i niby łuska z oczu, soida
mgła pijaństwa z mózgu i ustępuje m ej
sca jasnemu pojęciu i rzeczywistości.

Żołnierze nie spostrzegli Oran i ra,
który siedział w drugim końcu. Jakby
zakryty bilardem, sierżant zabierał się
powtórzyć komendę: — Cel! — gd^ na
gle usłyszał simy głos wołający:

— Niech żyje .Rzeczpospolita! Ja tak
że jetem z nimi.

Czy znacie Śląsk?

Dziś przynosimy trzeci obrazek w naszym KONKURSIE GWIAZKOWYM
pod hasłem: »Czy znacie Śląik?"

Zadanie konkursowe polega na tym. że wystarczy się przyjrzeć obraz
ków) I odpowiedzieć na niże) załączonym kuponie:

Gdzie to Jest? t
Co to Jest?

Np. pisze się krótko na pierwsze pytanie: Mikołów, lub Szopienice lub
Katowice itp.

Na arugie pytanie: Pomnik Powstańca, lub gimnazjum, lub dom zdrojo
wy itp.

Kupon załączony należy wypełnić, wvciać i zachować, bo dopiero po
skończonym konkursie odsyła sie ie wszvstkie razem.

Kupony są numerowane (od 1 d) 8), aby była wiadoma kolejność na*
stępujacyph po sobie obrazków.

Obrazków wycinać nie potrzeba, a wyłączcie kuoony.
Kto trafnie wypełni wszystkie osiem kuponów, ten bcdzlc miał możność

zdobycia na Gwiazdkę I-szei nagrody w kwocie 25,— zł, lub Jedne! z następ
nych czterech po 10.— zł lub też iednef ze 100 wartościowych książek. Gdv
trafnych odpowiedzi będzie wiece], mz wyznaczonych nagród, wówczas o przy

znaniu nagrody rozstrzygnie losowanie.
Termin nadsyłania kuponów po skończonym konkursie podany będzie

osobno.
Tu wycąc i mmtihmwmćt

Kupon Konkursy Gwiazdkowego „Polski Zachodni*!
"

3 Gdzie to jest?Co to ]tlt?

Grantaire wstał. Niezmierne światło
całej walki, której nie byl świadkenw a
kazało się w błyszczącem spojrzę nu
przebudzonego pijaka.

Powtórzył:
— Nieco żyje Rzeczpospolitaf
Przeszedł sale pewnym krokiem J su

nął obok Cnjolrasa.
— Zabijcie nas dwuch za jednvm za

machem — powiedział.
I obracając się do Cnjolrasa dodał ła

godnie:
— Pozwolisz?
Enjolras ścisnął mu rękę z uśm:e

chem*
Uśmiech był jeszcze na jego ustach.

gdy rozległa się salwa.
Enjolras, przeszyty ośmiu kulami, po

został oparty o ściana, iakby kule go do
niei przybyły. Tylko głowę pochylił na
piersi,

Grantaire. zdruzgotany, powalił się u
nóg iego

W kilka chwil ootem żołnierze wy
strzelali ostatnich powstańców, ukry

wających się w górze. Strzelali orz*.z
kraty pa strychu. Walczono na oodia
szu. Wyrzucano trupy za okno. czasan.i
leszcze żyjących- fiwuch woltyźcrów,
gdv chcieli podnieść strzaskany omni
bus, padło trupem od strzałów dubeltów
ki. Wypędzono stamtąd człowieka «»

'
bluzie uderzeniem bagneta w brzucn.
Rzężał. Żołnierz i powstaniec ślizg iii
sie razem po pochyłości dachówki do
mu* nie chcąc sie poniechać, i spadli ra
zem ,trzvmajac się w objęciach dzikr.i
uściskiem. Podobnaż walka w piwnicy.
Krzyki* strzały, krwawe zapasy. Poten
milczenie. Barykada była wzięta*

Żołnierze zaczęli poszukiwać w oko
licznych domaoh i ścigać zbiegów.

W.ęzień
Mariusz w istocie był więźniem. Wię

źniem Jana Vaijean. Ręka, która go u
chwyciła z tyłu w chwili, gdy padał, •
która czuł, omdlewając, była ręka Jana
Valjean.

Jan Valjean nie brał żadnego udziału
w walce, z wyjątkiem, że sie naraża,.
Gdyby nie on. w ostatniej godzinie ko
nania barykady niktby nie pomyślał o
rannych. On, wszędzie jak opatrzność
obecny podczas rzezi* podnosił upadai.r
cych. i zaniósłszy do izby dolnej, o ja*
trywał. Ale ani razu nie podniósł reki do
ataku i nawet do własnej obrony. Mir
czai i pomagał- Zresztą ledwie był kilka
razy zlekka zadraśnięty. Kule go omifr

'

ły. Jeżeli myśl samobójstwa łączyła s
z Je?o marzeniami. gdv wchodził do c*
go grobu, w takim razie sie zawiódł"
Watoimy >ednak. bv on człowiek relsi*
ny, myślał o samobójstwie.

W gęstej mgle walki Jan Valjean z*)
wał się nie widzieć Mariusza; a Jedna
nie Spuszczał go z oczu. Ody strzał ka
rabinowy obalił Mariusza. Jan Valjean
skoczył z szybkością tygrysa, rzucił sl

f

na niego. Jak ha łup. i uniósł.
(Ciąg dalszy nastąpi.)

Nieporozumienie.
Adwoket zaw.aaam.« W.enta telegraficzn»«»|

ie wygrał proces. Telegram brzmi:
„Siu**** aprawa zwrcflyfci.* '
Kl:ent naty:hmast odtelegrafował:
„Bezzwłocznie proszę wn.eść odwołanie.

WyJaWł.
mm Cowy,p;jecie teraz przy kolacji, gdy

srr|
b:ło s.e z .mno?

— Herbatę z rumem.
— 1 smaKuje wam '-a nreszanina? t
— DosKo-neie. Moja iotia p.ja herbatę » *|
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Dzień iw. Ma
Poświęcenie sztandaru Związku Górników Zjednoczonych Związków
Zawodowych w Janowej Dolinie (Wołyń) — Udział w uroczystości

wzięli wybitni przedstawiciele Rządu
Uroczystość „Barbórki" w kamieniołomie

państwowym w Janowej Dolinie (Wołyń} za
powiedziana przez nas w jednym z ostatnich
numsrów „Polski Zachodniej" w roku bieżą
cym miała szczególnie uroczysty charakter i
połączona była z poświeceniem sztandaru or
ganizacyjnego Związku Górników Zjednoczo
nych Związków Zawodowych, który w Jano
wej Dolinie posiada silny oddział, liczący oko
ło trzech tysięcy członków.

Splendoru nadał uroczystości również fakt
idziału w niej dostojników państwowych w o
obach p. Ministra Komunikacji Juliusza Ur
yeba i wiceministra Juliusza Piaseckiego,

wojewody wołyńskiego p. Henryka Józewskie
go, starostów Sarneńskiego p. Kowalewskiego

kostopolskiego p. Sierakowskiego. Ponadto
i uroczystość przybyli delegat J. E .ks. bi -j
;upa Szelążka ks. infułat Skalski (b. więzień

bolszewicki), prezes Dyrekcji kolejowej w Ra
domiu p. Tarwid i wielu innych wybitnych

i, a także miejscowe organizacje półwoj-j
fckcwe i społeczne.

Z ramienia zarządu głównego Związku,
rników Zjednoczonych Związków Zawodo
;ch w uroczystości uczestniczyli pp.: pre

zes główny poseł Fr. Fesser 1 sekr. gen. St.
Ryszkowski.

Honory gospodarzy uroczystości czynili na
>jscu dyrektor kamieniołomu państwowego

ini- Szatkowski oraz pp.: Oziomek (prezes) i
Saternus (sekretarz) oddziału Związku Górni

Zjednoczonych Związków Zawodowych
v Janowej Dolinie.

Uroczyste nabożeństwo, w czasid którego
wiecono nowy sztandar organizacyjny Zje
uczonych Związków Zawodowych, odpraw:!
. inf ułat Skalski w asy st encji mi ejscow ego

duchowieństwa. Nowy sztandar jest koloru
zerwono-zielonego, .posjada godło jpąńs^Wow*
iraz wizerunek Patronk; górników św. Bar
bary na. tle fragmentu kamieniołomu. Poczet

ndarowy stanowi sześciu górników wystę

pujących na uroczystościach w stroju górnika,
wzorowanego na stroju górnika śląskiego.

Chrzestnymi rodzicami sztandaru są p. mi
nister Ulrych i p. wojewodzina Józewska, p
wojewoda Józewski i p. Rozalia Dorynkowa
(żona górnika), p. Jan Kwiatkowski (robotnik
z Janowej Doliny) i p. inżynicrowa Sabina
Szutkow ska .

Po nabożeństwie pp. minister Ulrych 1 wo
jewoda Józewski, w otoczeniu dostojników
państwowych, duchowieństwa i gości, przyję
li defiladę uczestników uroczystości w ilość
ponad trzy tysiące osób, przy czym na czele
crupy górniczej niesiono sztandar zarządu
głównego Związku Górników Zjednoczonych
Związków Zawodowych.

Po defiladzie odbyła się druga uroczy

stość — poświęcenia Domu Społecznego w Ja
nowej Dolinie. Jestto piękny budynek posiada
jący prócz sali teatralnej i jadalnej robotni
czej, również pokoje dla robotników — kawa
lerów. Równocześnie dokonano otwarcia świe

tlicy Zwiąsku Górników i drugiej świetlicy O
Z. N.

Uroczystość, która miała niezwykle pod
niosły charakter i na zawsze zapisze się w pa
mięci jej licznych uczestników, zakończyła s;«.
wspólnym obiadem w czasie którego okolicz
nościowe przemówienia wygłosili pp.: min.
Ulrych, dyrektor kamieniołomu ini. Szutkow
ski, poseł Fesser, sekr. gen. Rysikowski, przed
stawiciel odziału Związku Górników w Jano
wej Dolinie p. Lachowicz oraz przedstawicie
le miejscowych organizacyj społecznych.

Z okazji święta górniczego cala załoga ka
mieniołomu została obdarowana przez dyrek
cję.

Sama uroczystość, odbyta z udziałem wy

bitnych przedstawicieli Rządu, jrst jednym
dowodem więcej, Se praca robotnika polskie
go nad pomnożeniem bogactw narodowych I
jego wysiłek nad ugruntowaniem potęgi Pań
stwa, znajduje rzetelną ocenę u najwyższych
czynników państwowych.

Rok pracy zapory wodnej w Porąbce

Wyjaśnienie
Zarząd Drukarni P. A. P. prosi nas o za

ttiesiczenie następującego wyjaśnienia:
Nieprawdą jest, że firma PAP nie prze

strzega urnowy taryfowej, natomiast prawdą
«t, że firma PAP nastawianą jest na wy

mywanie prostych druków (akcydensów)
zatrudnia pod dyspozycją kierownictwa je

dynie siły pomocnicze, płatne według obow.ą

zu;ącej taryfy płac. Wspomniana spór zarob
kowy powstał z powodu nwirzasadnionych tą
dań osób postronnych a Łwiązacych z konku
rencją. Ośmiogodzinny czas pracy jest abso
' ttnie przestrzegany. Nieprawdą jest, Jakoby
finna PAP karnie turlopowała kogokolwiek
bezterminowo, natomiast prawdą jest, że

lnianie jednego pracownika nastąpiło je
dyna z powodu zaniedbań w pracy.

Nie może oyć mowy o opornym pracodaw
cy, ponieważ firm* PAP przestrzega obowią
zujące ustawodawstwo, a zatem nie zachodzi
^trzeba wkroczenia inspektora pracy.

Bielsko, 7 grudnia.
Upływa rok od daty oddania do użytku

zbiornika wody na rzece Sole w Porąbce.
Zapora w Porąbce pracowała w tym roku

bez zamknięć na przelewach, wskutek czego
nie była wykorzystana cała pojemność zbior
nika wynosząca 82 miliony m. kub. Tym nie
mniej zbiornik spełnił swoje zadanie, maga
zynując w czasie wezbrania we września rb.
21 milionów metrów kub. wody i pozwalając
przez to na zredukowanie przepływów poni
żej zapory, do ilości mieszczących się całko
wicie w brzegach naturalnych rzeki,
i Zmagazynowane w zbiorniki ilości wody
pozwalały w okresie długotrwałych tegorocz
nych susz zasilić rzekę poniżej zapory i pod
nosić niskie etany na Wiśle.

Aby wyzyskać całkowite możliwości re
tencyjne zbiornika, w roku bieżącym zostały
zmontowane na pięciu upustach przelewo
wych zasuwy żelazne o rozpiętości 12 m i wy

sokości 4 m — każda. Są to zamknięcia naj
większe z dotychczas instalowanych i wyko
nanych w kraju. Wyposażone są one w od
powiednie mechanizmy do podneszenis O na
pędzie ręcznym bądź elektrycznym. Otwiera
nie ręczne trwa 3 godziny, %a pomocą moto
rów elektrycznych za 15 minut.

W roku bieżącym również rozpoczęto re
|gulację rzeki Soły poniżej zapory, oraz budo
wę prawego brzegu za pomocą bulwaru dla
przyszłego kanału odpływowego spod turbin,
przelewów, burzowych i sztolni obiegowych.

Sprawa bodowy zakładu wodno-elektrycz
neuro jest nadal aktualna, zwłaszcza, że zakiad
w Porąbce jest pomyślany jako szczytowy, tzn.
że będzie on współpracował s miejscowymi
elektrowniami cieplnymi, pokrywając zapo
trzebowanie energii w godzinach największe
go zapotrzebowania i przyczyni się niewątpli
wie do szybszego zrealizowania planu elek
tryfikacji okręgu krakowskiego.

Modernizacja kop. „Lech"
śląskie Zakłady Elektryczne w Chorzowie

i elektrownia „M.kołaj", należąca do Rudz
kiego Gwarectwa Węglowego przystępują do
bunowy przewodów wysokiego napięcia z
elektrowni ,,Mikołaj" na kopalnię „Lech",
kosztem ok. 500 .000 zł. Dzięki tej inwesty
cji kopalnia „Lech" zostamie zmodernizowaną.

Otwarcie pieca odlewniczego
W rybnick;ej fabryce wyrobów części

maszynowych (własność p. Rartonka) odbyła
e.e w ub. sobotę skromna uroczystość otwar
cia nowoczesnego pieca odlewniczego, służą
cego do odlewania części maszynowych. No
wy piec odle wni czy n ależy do najnow ocz e
śniej wsadzonych w Polsce. Przez urucho
mienie nowego pieca zwiększy się wydajność
wspomnianej fabryki.

Czy będzie turnus
w hucie „Paweł"

Huta „Paweł" w Żorach, wobec zakończe
nia sezonu i ograniczonych zamówień, zwró
ciła się do komisarza demobilizacyjnego o
zgodę na zaprowadzenie dwumiesięcznego
turnusu dla robotników. Decyzja jeszcze nie
zapadła.

Plan pracy Sowietów na r. 1938
Warszawa, 7 grudnia.

W tych dn?ach ogłoszony został plan pra
cy Z. S. R. R na rok 1938 w dziedzinie pro

[dukcji przemysłowej, jakoteż w dziedzinie
kolejnictwa. Produkcja przemysłowa osią
gnąć ma w roku 1988 — 84.3 miliardów ru
bli pod względem wartości, czyli będzie o 15,8

i procent wyższa niż w roku 1937. Na pro
dukcję przemysłu ciężkiego przypada z tej
kwoty 48.9 miliardów rubli, na przemysł lek
ki — 16 52 miliardy, a na przemysł żywno

ściowy 14 miliardów rubli.

Produktywność pracy w przemyśle ciężkim
ma być według planu podwyższona o 14.4%
w stosunku do roku 1937, w innych gałęziach
przemysłu zwiększona będzie o 11 do 13%.

. P ian przewiduje również podwyżkę płac ro
(botniczych o 10,1% w przemyśle ciężkim i o
8 do 1095 w innych gałęziach przemysłu. Ko
szty produkcji w przemyśle ciężkim mają być
obniżone o 3,4%, w przemyśle żywnościowym
o 5 4%. Oczywiście, że są to tylko bolszewi
ckie plany, które są z reguły dalekie od re
alizacji*

NOTOWANIA WARSZAWSKIEJ GHŁDY
PIENIĘŻNEJ

s dnia 6 grudnia 1337 r.
WALETY: Helg. belg. 89.W M&.M, dolary ameryk,

i kanadyjskie 527.1/2 526. floreny boi. 294.32 292.0O, traa
kl franc. 18.J9 Xl.UH, szwajcarskie 122.35 12155, luoty
srg. 26.43 26.27, guldeny gd. 1O0. .0 90.80, korony cze
skie 17.50 16.70, dinskie 117.99 117.15, norweekte 132.73
131.75, szwedzkie 136.23 135.36, liry wloeklc 2160 2080,
marki fińskie 11.67 11.25, niem.eckle 116.00 113.00, azyl
austr. 98.30 97.50, marUl nlem. srebrne 121.00 U7.O0, Te)
A*lv 2«..T0 26.00 .

AKCJE: Baak FoUkl 109.no, Węgiel 26 50, Lilpop
55.25 56.00, Ostre /lec 46-23, Starachowice 31.50, Haber
b'.M -o 43.76. Tendencja mocniejsza.

POŻYCZKI POLSKtW W Nowym Jorku: DUIooow
aka 66.1/6. dolarowa 59.5/8, warszawska 54.3/8, Śląsk*
63.06.

URZĘDOWA CGDUŁA GIEŁDY ZBOŻOWEJ
1 TOWAROWEJ W KATOWICACH

a dnia 6 grudnia 1637 r.
Ceny rozumiem ti< a tou *v •* ttoiych peryft wagom
ealowte*, » handlu hurtounym. w ładunkach ttao on,

,Cer,y transakcyjne u nawtasach )
Zpto (24—24.26) 23.75 —24, Petealca czerwona twarda

(28.73) 28.75 —29 26, Jednolita 28—28 .50, zbierana 27.60—28 .
Owies Jednolity 12.aO-.3, zb.erany (22—22 .10) 21.50 —22 .
JaczmlcA przemiałów? (60.76—21) 20.50 —21, Jeczmleo
FUtaway 19.50 -20 . Fasola biała 30-31, krasa 28—29.
Groca Wiktoria 61.50 —32.50, Mąka ziemniaczana aupo
rlor 32.50-33 .00, .Mak 88—91, Kukurydza (20 50) 20—20 50
Mąka pszenna faC I wyciąg. (48) 43—44.50 . «at- X 0—56
•roo. 41 .80 —42JS, gat. I-A 30-65 proc. (10-40 50) 40—
4i 50. gat. II 30-65 proc. 33-33.50 . gat. Il -A 60—66 proc.
29.50—30.50, gat, III 65-70 proc. 26.75—27 .23, pastewna
1H.25—17 .25, Mąka zytuta gat. I 0-50 proc. f»3.25) 82.76
—33.50, gat. I 0 —65 proc. (32-32.251 31.75-S2 50 . gat. II
50—«•> proc. 23—2860, razowa 0—96 prec 27.25—27 .50, 0
treby pszenne grube przem. stand. 16.25 —16.75, ćredui*
(15.25-15 35) 15 25-15 .78. miałkie (15) 14.80— IS, rytnle
(14.50 —15) 14.50 -15, Ku-by lniane (20.90—21) 20.75 —21 .25,
rzepakowe 13.10—19, Śrut sojowy Zł—25, z pestek palmo
w>cb 19—21 proc. 15 .50 —16.50, Słoma prasowała ("40)
7—8. Siano łąkowo 9J0—10 .50 . Siano koniczyna 10.50—
13.50 . Ziemniaki Jadalne żóltCBŁ 5-5.50, blatom. (4.60)
4.50-5. — Ogólny obrót 1.475 ton, w tym Syta 225 toa.
Usposobienie spokojne.

CENY TARGOWE W KATOWICACH
W poniedziałek płacono w halach targowych

za kg: Chleb żytni wyra, 9—455% 0,36, chleb
iyUtf razowy 0—95% 028, bułki wedne 56 gr
0,05—010, mąka pszenna wyra. 0—30% 0.60,
mąka pszenna wym. 0 —65% 060, mąka żytnia
wym. 0 —60% 0,38, mąka iytn.a wyra. 0 —65%
0,30, mąka rszewa 0—95% 0,34, kasze jęcz
mienna siek. 0,42, kasza perłowa 0,50, kasse ja
glana 0 50, kasza tatarczana 0.50, pęczak Kały
0,46, grysik pszenny (Manna) 0.90, groch Wik
toria 0,40—0,46, fasola bała 0,40—-0,46, masło
wyborewe I gat. 4,—, masio wyb U gat. 3.40,
jaja wediug wielkości «*t. 0,08—-0,10, ser krowi
twaróg. 1,—, m'ęso wołowe z dokładką 0,90 d»o
1.20, mięso weprzowe z dekładką 1,40, mięso
cielęce z dekładką 1,09—1,20, słonina świeża
(b el) 1,80, beczek surowy 1 20, boczek wędzony
1,90, kieibesa 7wyezajna 1,90, kiełbasa krakow
ska 2 40, salceson wszelaki 1,60, ki&zki wszela
kie 0.90, smalec wieprzowy biały 2,20, linki 2.60,
karp 1,80—2,00, szczupak 4,50—5,00, cebuila
śweża 0(20, kapusta świeże (główka) 046 do
0.25, bu- .k: ćwikiewe 0,16, marchew świeca 0.10,
jabłka 0 40—0 .80, śliwki suszone 1,90—3,20,
orzechy 130—2,50.

^'a zaproszenie Związku lab Przemysłowo-H andlowych przybyła do Polski wycieczka węgierska, zloiona z 20-łu wybitnych przedsta
wicieli sfer przemysłowych poi przewodnictwem p. Jana Bud'a, 0. ministra prumyslu i handlu, oroś skarbu i p. Stefana Gorgey'a.
Wycieczka złożyła wieniec na grobie Nieznanego żołnierza t9 Warszawie, eo przedstawia nasze zdjęcia lawa, — Na zdjęciu prawym
"Pierwszy ambasador japoński w Polsce p. Słiyuichi Sakoh wraz z małżonką w towarzystwie dyrektora protokółu dyplomatycznego
Homera (na prawo) i urzędników dyplomatycznych ambasady na przyjęciu z okazji podniesienia dotychczasowego poselstwa japoń

skiego w Warszawie do rangi ambasady.

Zaproszenie.
W miejskim binrze pośrednictwa służby do

mowej siedzi przy biurku kierownk tej placów
ki, notuje zyc.orysy kandydatek i uzgadna s
z^po trziłbewanismi.

Dzwoni telefon. Kierownik bierze ałuchewke:
— Proszę, ta b.uro pośrednictwa.
—• Czy to pan kierownik?— Tak .
— To bodaj pana wszyscy djabli wz-ięli!
— Coto ma znaczyć?
— To mu znŁczyć, te pana Uffittam aa

obiad przygotowany przez kłłchenkę s pańsk.fi 
go polecen.a .
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Dgli: Ambrożego.
Jutro: NIep. Poci. NJH
Wsch. sl.: 7,30.
Zach. •!.: 15.25.

Imprezy
AKADEMIA SOD ALICJI MARIAŃSKIEJ
(0 SoJalicia Mariańska Panku przy kościele

NMP w Katowicach urządza 8 crudiria o godz.
17 w tali Domu Związkowego (plac Mariacki)
uroczysta akademie z okazii 40-!ecia istnienia
SodałioH Zecoól muzyczny p*d batuta djt.
DoiWzy • Tomasze w skieso.

Odczyty
AKADEMIA MARIAŃSKA

(o) W nadchodząca frodc 8 bm urządza i i
ocziriowic Polskiego Ginuuzium w Bielsku o
nodzinie 17 uroczysta akademie z przemówie
niem prei Lubertowicta orai występami o.-*
kicstry. Uczniowie od?eraia okolicznościową
•itukc ..Czarowuy erniek".

POLACY A KARTCZJUSZ.
(o) Dziś. we wtorek o godz. 18,15 odbodzie się

«r Towarzystwie Filozoficznym w Katowicach
iDora Oświatowy. Francuska 12, II p. pokój 1)
odczyt Dra Ludwika Chmaja, docenta Uniwersyte
tu Jagiellońskiego pt: „lVlacy a Kartezjusz". —
Wstęp wolny.

Apel doi rozumu
Wkraczamy jut w drugą zimę, która dzię

ki zorganizowanej opiece społeczeństwa, nie
stanie się straszną porą roku dla setek ty
8iący osób pozbawionych pracy. Mamy jut
aa sobą doświadczenia zeszłorocznej akcji,
które pozwolą nam. skorygować róine błędy,
niedopatrzenia i przeoczenia, nieuniknione
przy akcji początkowej.

Zeszłoroczna pomoc zimowa była akcją
wybitnie charytatywną i miała głównie na
celu wyiywienie i ogrzanie. Akcja dzisiejsza

•częta pod hasłem „zatrudnienie i pomoc"
nie ubliia godności ludzkiej bezrobotnego,
wzyua nas jedynie do spełnienia obowiązku.
Naszym obowiązkiem bowiem jest oddanie i
•zęści naszych dóbr materialnych, by zapew-\

nić przez to pracę tym, którzy cierpią nieza
słułenie. Wymaga tego dobro Państwa, zdro
wie fizyczne przyszłych pokoleń i nasz spo
kój wewnętrzny.' , Danina złożona przez imię społeczeństwo
— bez wyjątków — zapewni pracę tym, któ
rzy na nią ciskają, dla których jest ona je
dynym bogactwom*

Przykłady wzięta a zeszłorocznej akcji po
zwalają- tę daninę rozłotyć sprawiedliwiej.
Cii którzy w zeszłym roku dali mniej nit o
biecali, muszą dziś dać o wiele więcej. A ci,
którzy nic nie dali, choi mogli, muszą równiet
stanąć do apelu.

Ofiara wasza ma być dobrowolna, bo zo
deklarowali ją wszyscy przedstawiciele naj

rótnorodniejszych sfer społeczeństwa. Niu
więc nie będzie eię mógł wymigać: „ja ni
nie obiecałem".

| A skoro postanowiliśmy jut dobrowolno^
naszych ofiar, to bądźmy konsekwentni i n),
czekajmy na przypomnienie, upomnienia, pj.
sma i wizyty inkasentów.

W grudniu zaczyna się zbiórka Ofiar.
Stańmy więc wszyscy w karnym szeregu

zjednoczeni wspólną myślą dobra Państwa ;
złóżmy sami przypadającą na nas ofiarę. A/je
czekajmy na żaden przymus, choćby morał

Komunikaty
Podziękowanie

c) Komitet Pań Tow. *w. Wincentego a Paulo S
(II N. M . P . w Katowicach układu najscrdeczulej
Bóg zapiać wszystkim Kościom, którzy przybyli aa
te" 6 bm. W pzczególnoht-l Komlt.-t dziękuje za

roru pp. Barwlnsklej. Faryaszew

Rozwój spółdzielczości spożywców Miniin

••HM*
teatrów
i kin

na Górnym Slasku

wl. 1 lyplort

Zebrania
Walne zebranie Og. Zw. Podoficerów Rez.

koła Katowice.

Walne zebranie Sokola II.
UJL iŁwara/ayro Gimnastyczne „8ok6ł" II w Kato

wicach urządza w dniu 8 pruduia 1937 r. O godz. 14.30
w tali PowataAców (duża sala) w Katowicach Walno
», branie "na" Sforę zaprasza wszystkich członków.

Katowice, 7 grudnia.
Na Górnym śląsku istnieje w chwili obec

nej 14 spółdzielni spożywców. Są to placów
ki powstałe po odzyskaniu niepodległości.
Z przedwojennych spółdzielni utrzymały się
przy życiu tylko dwie.

W roku bieżącym powstały trzy nowe
spółdzielnie spożywców. Wszystkie zakłada
ne spółdzielń1* budowane są na mocnych pod
stawach i mają realne widoki rozwoju. W
dalszym ciągu prowadzona jest energicznie
akcja propagandowa zarówno przez radę o
kręgową, jak ; przez poszczególne spółdziel
ni e. Rezultatem jej będzie pokrycie w nie
długim czasie Górnego śląska gęstą siecią
sklepów spółdzielczych.

Liczba członków zrzeszonych w spółdziel
niach powiększyła się w ciągu 1936 roku o
5%. Na początku bieżącego roku należało
do spółdzielni — 18.200 członków. Przy|

[pływ nowych członków szczególnie wzrósł w
roku bieżącym. To też liczba członków prze
kroczy w 1937 r. zapewne 20.000.

W działalności gospodarczej spółdzielni
należy przede wszystkim podkreślić wzrost
obrotów. W roku 1936 spółdzielnie sprzeda
wały towarów za ogólną sumę — 9 .162.766
złotych, tj. o 14% więcej, aniżeli w roku po
przednim. W roku bieżącym wszystkie spół
dzielnie wykazują dalszy poważny wzrost
targów, wynoszący przeciętnie 25?&. Czysta
nadwyżka operacyjna, osiągnięta w roku u
biegłym, wynosi 285 tys. złotych, co stanowi
przeszło 3?ó obrotu. Sądząc s danych aa
pierwsze półrocze rb., należy się spodziewać,
że nadwyżka za rok bieżący przekroczy kwo
tę 350 tys. zł.

W roku ubiegłym wszystkie spółdzielnie
wypłaciły zwroty od zakupów. Zwroty wa
hały się w granicach od 1 do 6?ó.

Prsy cierpieniach serca wapnicniu naczyń,
polektycznych na

rzka Francisika-Jóiefa ułatwia

Radio
Wtorek 7 grudnia.

KATOWICE. — Godz. 6.15 Audycja poranna. — 7.00
Dziennik pnranuy. 7 .15-8.10 Muzyka S płyt- 1116 Au
dycja dla szkol. 11 .40 „Rondo w koncertach Beethove
jj _ piyty. 11 .57 Sygnał czasu. 12.03 Audycja połu
dniowa. W pr/erwie o godz. 12.20: Dziennik południo
wy 13 óo Koncert życzeń. 13.15 Koncert popularny —
płyty. 14.26 Wiadomości bieżące. 14 .33 Wiadomości gieł
dowo. U.36 —14.45 Płyty . 15 .30 Wiadomości gospodarcze.
15 16 Audycja dla dzieci starszych. — 16.05 Przegląd
aktuadnośd finansowo-gospodarczycl. 16.15 „Tańczymy
przy dźwiękach mandolin1

. 16.50 Pogadanka aktualna.
17.00 „Przez górskie pola walk w Hiszpanii" — od
c/.yt. 17 .15 Muzyka rozrywkowa w wykonaniu orkiestry
salonowej. 17 .JO „Zycie pod lodem" — pogadanka. 18.00
Wiadomości snortowe. 18 .10 Wiadomości sportowe lo
kalne. 18.15 Padło do słi cbaczy. 18.25 Chor Dana śpie
wa— płyty. 18 .4* Pogadanka Śląskiego Związku Kółek
Rolniczych. 19.00 „Nieśmiertelne książki" — wi e
czór y. „Mowy" Clcerona. 10 .30 Wionl"c pleśni górni
esycb lr opracowaniu Henryka Niczego wykona chór
mieszany K. P. W . 10.50 Pogadanka aktualna. 20.00
. .Nokturn" — o; ,'ra w 1-ym akcto Mikołaja Łysenki.
20.45 Dziennik wieczorny. 20 .55 Pogadanka aktualna.
21.00 Koncert symfoniczny. 22.00 Recital fortepianowy.
22.30 Koncert życzeń na wesoło — audycja mieszana.
22.50 Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego, prze
gląd prasy 1 komunikat meteorologiczny. 2300—23236
„Rarbarka" •» transmisja z Akademii Górniczej w
fcrakov.le.

Środa 8 grudnia
KATOWICE. Oodz. 6 .15 Audycja poranna. 7 .30 Chór

Miejskiego Gimnazjum Żeńskiego w Katowicach. 8 .05
Dziennik poranny. 8.15 Koncert orkiestry wojskowej.
8.00 Regionalna transmisja i Bralina. 11 .00 Lekkie in
termezzo 1 serenady — pł: ty. li .57 Sygnał czasu. 12 .03
Poranek symfoniczny 13.00 „Madonna Jusów lak a" —
opowiadanie Władysława Łozińskiego. 13.20 Muzyka
obiadowa. 14 46 Audycja dla wsi. 15 .45 Dzieci % całej
Polaki aa Swaczynie a Dorotki" — A uycja dla dzieci.
lfi.15 Recltr.l krzy|.cowy. 16.50 Fogadr ka aktualna.
17.(Xl „Kult Matki Boskie] u ry ..atwa polskiego" —
odczyt. 17.15 1 koncert n_uzykl religijnej W wykonaniu
Poznańskiego Chóru Katedralnego pod dyr. ks. dr Wla
eława Gleburowsklego. 17 .50 „O determlnlzmlc" — od
czyt. 18.05 .'olska kapela ludowa Feliksa Dzierżanow
ski ego. 19.00 „Rozmowa Sforkl z trombonls'.ą" z „Hor
»/t}rtskiego" Jul usza Słowackiego (a udziałem Stefa
na Jaracza). 10.15 Wieniec pleśni Alaska Claaaf taklaso,
19.35 Wiadomości sportowo na wszystkie rozgłośnie P.
II 19.ro Pogadanka aktualna. 20 .00 .. Zagłębie Dąbrow
skie ma głos". 20.15 Dziennik wieczorny. 20 .55 Poga
danka aktualna. 21 .00 Koncert chopinowski. 21 .45 „Pięk
no mowy polskie — kwadrans poezji. 22.00 Muzyka
taneczna małe] orkiestry F. R . 22 .55 Ostatnie wiado
mości dziennika wieczornego, przeg ąd prasy I komu
nikat meteorologiczny. 23.00 —23 30 Płyty.

Najistotniejszą tor mą udzielani) pomocy
. bezrobotnym — to praca*

REPERTUAR TEATRU STANISŁAWA
WYSPIAŃSKIEGO w KATOWICACH:

| Wtorek o godz. 20: .,l'o]awlacze pereł".

I Środa o gaila. M: „Dzika pbZczola" dla buty ,.1'ln.
ri an .— O godz 20: . Sztuba'.

Czwartek o godz. 20. „Dzika pszczoła' .

Sobota o godz. 15 .80: „Gdzie diabeł nlo może" Ą\X
eskeł. — O godz. 19: „Zygmuut August", 15-letie Nau;
Polskiego.

Niedziela o godz. 15 .10: „Zygmunt August" dla Kop,
Siemianowice. — O godz. 20: „Dziku pszczoła".

„Poławiacze pereł" z Adą Sari.
Dziś wlecsOr przedstuwlonle opery Bizeta ..Poła.

włacze pereł" s gościnnym wyt.ie.pem najwybitniejsi j
śpiewaczki Ady Sari. Janusza Popławskiego. Eugon^.
sza Mosaakowsk.igo i Adama Mazanka. I'r:y palpicU
dyr. Bolesław Wallek-Walewski. Chór kr-kowskl-un
Tow. Operowego. — Pozostałe w niewielkiej Uoscl bi
lety do nabycia w kasie teatru, tel. 324.18.

Teatr im. St. Wyspiańskiego na prowincji.
CHORZÓW — wtorek ". grudnia o godz. 10 .31. „Góz t

1 nlo IOŻO".

Min. Delbos podczas wizyty u Marszalka Śmigłego-Rydza w towarzystwie ministra Becka.

Strzały na ulicy w Białej
W ub. sobotę około godz. 20.30 na ulicy

Paderewskiego w Białej 46-letai Ignacy Kro
pacz, zam. w Pisarzowicach, pow. Biała, czte
rema kulami z rewolweru postrzelił 23-letnie
go robotnika z Białej (ul. Akademii Umiejęt
ności), raniąc go w brzuch, lewą rękę i nogę.

Rusa w stanie ciężkim karetka pogotowia
ratunkowego przewiozła do szpitala w Białej.
Szczegółów zajścia i postrzelenia Rusa do
tychczas nie ustalono. Dalsze dochodzenia
prowadzi komisariat policji w Białej.

Gdynia — portem
tranzytowym

Port gdyński staje się. portem tranzyto
wym ale tylko dla krajów Europy Środkowej,
na co wskazują zwiększające się z roku na
rok transporty tranzytowe, krajów naddunaj
skich, a specjalnie Czechosłowacji, Rumunii,
Węgier i Austrii, które kierują swój import,
bądź eksport na port gdyński względnie gdań
ski, lecz także zaczyna rozszerzać swój zasięg
równiet na tranzyt morski, czego jaskrawym
przykładem jest, nadeszły do Gdyni w ostat
nich dniach, transport - bawełny amerykań
skiej na statku norweskim „Taronga", który
PO przeładowaniu na statek „Oldenburg" skie
rowany został do Portugalii, jako swego kra

ju przeznaczenia. Rozwojowi tranzytu mor
skiego sprzyja coraz każdej różniczkująca się
sieć okrętowych linii regularnych, łączących
port gdyński bezpośrednio z krajami produk
• ~:W£B

Brutalny napad
Józef i Józefa Meiksnerowie, zamieszkali

w Kończycach przy ul. Peraala 32 wybrali się
w godzinach rannych do kościoła. Po drodze
zostali zaczepieni przes Kostonia Wilhelma
z Kończyc, który bez żadnej przyczyny wiel
kim nożem kieszonkowym zadał kilka poważ
nych ran na głowie, szyi i rękach Meiksne
rów. Okaleczenia są poważne, jednak nie za
grażają życiu ofiar brutalnego napastnika.
Policja do czasu ukończenia śledztw* przy

trzymała Kostonia w areszcie*

PIOTROWICE — wtorek 7 grudnia o goiz 20. „Gru

BYTOM — płatek. 10 b . m . o godz. 20: „Jasna Góra".

ZADRZE — poniedziałek, 13 b. m. o godz. 20: „Ja^i
Odra".

BIELSKO — poniedziałek, 13 b. ni. o godz. 13"»;
„Teoria Einsteina".

REPERTUAR MIEJSKIEGO DOMU
LUDOWEGO w CHORZOWIE.

„Poławiacze pereł", opera G. Bizeta
w Chorzowie!

W Środo 8 b. m . o godz 20 zostanie wystawiona w
Miejskim Domu Ludowym w Chorzowie melodyjna ope
ra Bizeta „Poławiacze pereł" i udziałom najznakomit
szych polskich śpiewaków: Ady Sari w roli Leili, .la
r.usza Popławskiego w partii Nadira. Eugenusza Moz
er.kowsklego w roli Zurgi, Adama Haaaaka — Nura
bona. Chór Krakowskiego Towarzystwa Operoweco,
Orkiestrą dyryguje dyr. Bolesłw Wutlek-Walewskl. Bi
lety w cenie od 1.10 zł do 4,10 zł do nabycia w ka..."
teatru w dni powszednie od godziny JO—12 ł 18—20, *
dniu przedstawienia (ńwlęto) od godziny 12—14 1 oi
godz. IS -tcj. Telefon 411.60.

Sobota. 11 n. m . o godz. 20: „20 dni fcozy", komrdla
Heanequ;na. Przedstawienie Teatru Popularnego „Mło
da Sce'nka". Dochód przeznaczony na cele Polsku ?•
Dlatego Krzyża.

Niedziela, 12 b. m . o godz. 16: „90 dni koty", przed
stawienie popularne po cenach najniższych.

KINOTEATRY W KATOWICACH
od wtorku 7 grudnia:

CAPITOL: . tary czarodziej".

CASINO: Jeb 100 » ona jedno".

COLOSSBUM: „Znacbor".

Rl ALTO: „Droga do Rio".

STYLOWY: „Czar cyganerii".

UNION: „Miasto Anatol".

ZAŁĘŻE — RAJ: „Sam na sani", „Zapomnana nym*fonia".

ZAWODZIE — ATLANTYK: „Ciotka Karola" 1 nad
program.

BOGUCICE — BAJKA: „Klng-Kong" oraz dodatki

Inne miejscowości:
BIAŁA. — MEJSKIE: „Madame Bovary wielka

gr zeszn Ica".

BIELSKO — APOLLO: „Jej największy błąd". 

RIALTO: „Nieusprawiedliwiona godzina".

BIELSZO XCB — ŚLĄSKIE: „Niedorajda" i „Prz?
ko minku ".

CHORZÓW — APOLLO: „Madame Bovary" 1 „Skrzy
dła z Honolulu".— COŁOSBBUM: „Pleśń skazańca" '
„Buziaczki". — DELTA: „Romans w Budapeszcie" i
„Dedektyw z Honolulu". — ROXY: „Tnwa" i „Legia
zatraceńcńw".

CHORZÓW — RTALTO: „Barbara Radziwiłłówna'
i „Nloustraszony Bill".

CHROPACZOW — ŚLĄSK: „Jestem nlewlnay"
.

HAJDUKI — ŚLĄSKIE: „Sobowtór Jacka Mortime
ra", „Zltlng Buli".

L1PINY — AFOLLO: „Zaginiona wyspa". — CASl'
NO: „Legion śmiałpcb". — COLOSSEUM: „Zuzi" •
„ Ti ucicl elka ". 1

MIKOŁÓW — ADRIA: „Romans w Budapeszcie" >
„Płynne złoto".

MYSŁOWICE — ADRIA: „Halka" I nadprogram.
MYSŁOWICE — ODEON: „Ody kwitną bzy '.—Hb*

LIOS: „Pasażerka na gapę".— A DRIA „Halka"
NOWA WIBS — SIENKIEWICZ: „Książe. X" I »»**

glnione miasto". — P IAS T: „Ziemia błogosławiona".

ORZEGÓW — CASINO: „Skowronek" 1 „BUkltn*
par a da". „

PIOTROWICE — METROFOL: „Piesu jej matki';FIEKARY — A
''

LO: „Narzeczoaaj i przypadku
J „Bohaterowie morza". Nadto tygodnik PAT.

BUBA — APOLLO: „Ostatnia noc skazańca".
RUDA Ś L. — „Szesnastolatka" 1 nadprogram. ,

RYBNIK — APOLLO: „Dziewczę z parteru" or>>
Ostatnia noc skazańca". — WANDA: „Gwiazda »'

w.ery' oraz ..Kariera Anny Carner".

RYBNIK — HELIOS: „Znachor'* oraz „Ostatni Pu

clag odchodzi z Madryta". ffl,
BOBBI0NK0W — CASINO: „Białe róże" I „NIM"*1

bohater". .. .•
SIEMIANOWICE — KAMERALKBl „Farama"*

1 dodatek.
i SUt9•'ŚWIĘTOCHŁOWICE - COLOSSKUMj „Córka Sutn»

raja" I „Zielony sygnał". «• AT-OLLO: „August wu

ay** 1 „Toni % Wiednia". . .. irt*
SZARLEJ — APOLLO: „Pramatta", „Diabły dzi*

go zachodu" oraz tygodnik PAT-a . ^
SZOPIENICE — COLOSSEUM: „Barcarolla «'

„Pleśń akazańców" _.«»-i
TARN. GÓRY — ŚWIATOWID: „Atak o świcie



Nr Wft. Wtóra*, dnia 7 to gmdiria 1937 r. Strw

poseł Tomaszkiewicz będzie
mówił w Katowicach

(—) Wielkie laintozeiouranie wzbudziła w
u0»aoh miejecowego obywatelstwa •ajpągHfll

r(y[azdu do Katowic posła Tomaszkiewicza 8
Warszawy. Będzie on przemawiał aa zebraniu

L|e>cowego Kola OKN. na temat> „Obol IJe
Boczonia Natodowego a świat pracy". Zebra
nia odbędzie sią w czwartek, 8 bm. a geda.
19,30 w aall Domu Oświato waga — priy uL
rrancuskiej UL

(obrady nad oświat*; pozaszkolną
Wczoraj rozpoczęła się w Katowicach,

L- gmachu Wojewódzkiego Domu Oświato
wego przy al Francuskiej 12 pod przewod

nictwem nacz. wydalała Oświecenia Publicz
ko p. Zawidzkiego, dwudniowa konferen
cja, poświęcona sprawom oświaty pczaszkol

J VV pierwszym dniu obrad referaty wygło
si: pik. Własak, dr L. Kchutek, dyr. Woj
t echowski i mgr £. Wawrzon.

W konferencji bierze udział s ramienia
jlinisteratwa W, R. i O . P. nacz. wydziału
'A Konewka i wizytator J. Daa oraz wszy

ś.v inspektorzy szkolni Województwa Ślą
cego, instruktorzy oświaty pozaszkolnej,
Icerownicy ośrodków oświatowych i kierow
nicy bibliotek powiatowych.

JKoniec z niechlujstwem domów!
Magistrat m. Katowic komunikuje, te

bec stwierdzenia niechlujnego wyglądu
Ićz.edzińców i posesyj, komisja sanitarna
wraz a policją miejską dokona w najbliż

szych dniach przeglądu nieruchomości w Ka
towicach (Centrum). Wszyscy wlaścic.ele

JśomóW, w których posesjach zostanie stwier
dzane niechlujstwo, zostaną ukarani dora

\fr: Dalsze dzielnice miasta będą kontrolo
te w miarę postępu prac komisji.

Iwłamanie w Bielszowicath
Do mieszkania Henryka Cichego, zamie

kaiego w Bielszowicach przy nL Zabrakiej
• 81 wdarł się nieznany osobnik przez wy

iszenie szyby w czasie nieobecności doraow
ków. Włamywacz przeszukał całe mieez
inie i schowki, spodziewając się znaleźć
ckszą sumę pieniędzy. Wyprawa udała się
iziejowi, bo istotnie w niezamkniętej szu

adzle stołu znalazł 940 złotych gotówki i
|42 marki niemieckie. Po dckonaniu kradzie

• złoczyńca zbiegł przez nikogo nie zsuwa
ny w nieznanym kierunku. W ten sposób
kkomyślne przechowywanie pieniędzy bez
.Kzpieczenia zemściło się na Cichym.

|Z zebrania Pracowników Państwo
wych Ziemi Cieszyńskie! i Białej

(—) W ostatnia niedziele zebrało iie w BU'
h'< przeszło 400 delegatów urzędników państwo
*vch DO czym DO rełeratach Z Lubertowtcnt.
T Dąbrowskiego ł J Gallusa, delegata z War
zawv — uchwalono wobec szczególnie groźne

go Dołożenia urzednków aa śląsku ' w osm"
skach przemysłowych domagać sie: O natycV

toweao zuoełnfgo zniesienia podatku we
ioso — orzv Doborach do 600 ził miesięcznie

2) Wypłaty iednom'esłecinvcB ooborów — "ako
ttsiłfcu — di!a rodzte. Dołowy zaś tego dla *a*
ttotnvcb 3> Wprowadzenia iednolUel zasady
unoszenia dla wszvstkich Draccwtrłfów era 1
ivch i doda:k;em rodzinnym, starszeństwa.
^<v£vtn'\z>Rvm I zapewnionym awansom auio

tvcznvm 4) Przywrócenia 40 Droc dodar
1^ śląskiego i mirszkanioweeo oraz budowv ta

:h mieszkań dla pracowników zwłaszcza w
o?irka-ch Drzemvs?owv;h. edz'e Po!acv lak ffp

Belsku i Biała) II przeważnie bezdomnymi
'^mi 5) wvcofan*a k*zvwdzace?o dekretu O
brytach zaborczych Resztę postulatów uzgo

'^ orro z postulatami Nacz Komitetu Pracown
ików w Warszawie 1 w Katowicach Obfcrtv P

>lsł Znkrocki przyrzekł pon-erać postulaty
r<:edn<cze'^ •:;  r"•ift -.•. -•, mii HI '•'i ..n

Priy lohorgeniach iolądkowo-kUkkowych,
'"iasscsa przy zaparciu uzyskuje się u młodocia
tych pacjentów jut niekiedy pisy H szklanki
Iaturalnej wody gorzkiej Franoiszka-Jósefa zna
':'mite rezultaty. Zapytajcie Waszego lekarza.

Tny osoby ranne — Policja wszczęła pościg
Restauracja Gałuszki w Katowicach-Załą

żu przy ul. Wojciechowskiego 110 była wido
wnią krwawego zajścia. Do restauracji tej
przybył w nocy a niedzieli na poniedziałek!
między godz. dwunastą a pierwszą many po
lioji 1 poszukiwany aa szereg rozbojów I kra

dzieśy notoryosny przestępca Nikifor Kara'
Bsecsko a Eoałenic (paw* Jarosław) w towa<
raystwla aaanafe praeetąpoy Zająca. Obaj ra
czyli się wódką, po czym wyszli.

Po pewnym czasie Maruszeczko wrócił do
restauracji w towarzystwie niejakiego Józefa

!i Ałado Tymczasowej My Hola Ewangelickiego
przedstawicielami ewangelików niemieckich

Ze sfer ewangelickich dowiadujemy się,
że jak powszechnie wiadomo, uchwalona
przez Sejm Śląski usuwa a dnia 16 lipca br.
o tymczasowej organizacji Ewangelickiego
Kościoła Unijnego na śląsku, władzę nad ko
ściołem ewangelicko-unijnym powierzyła
Tymczasowej Radzie Kościelnej. W skład
tej Rady w myśl wspomnianej ustawy miał
wejść dotychczasowy superintendent kościoła
unijnego dr Herman Voes, jako przewodni
czący i czterej członkowie dotychczasowej
Rady Krajowej, która acz ustanowiona nie
zgodnie z przepisami prawnymi, dzięki da
leko posuniętej tolerancji władz polskich u
rzędcwała bezprawnie od r. 1923 w składzie
przewodni czącego i czte rech członków , n atu
ralnie złożona a samych N.emców, którzy po
trzeb Polaków ewangelików nie rozumieli
lub nie chcieli rozumieć!

Tymczasowa Rada Kościelna składa się
natomiast z sz-eściu członków i przewodniczą
cego, a zatem posiada o dwóch członków
więcej, jak dawna Rada Krajowa Kościelna

(Landeskircheorat). Ta Tymczasowa Rada
Bfltmni miała eię ukonstytuować do dala
16 września br. Ponieważ żaden z członków
dawnej Rady Krajowej Kościelnej nie oka
zał chęci do wejścia w skład Tymczasowej
Rady Kościelnej a ponadto pisemnie złożyli
oni oświadczenie, że ustawy śląskiej nie u
znają, przeto władze państwowe zmuszone
były powierzyć chwilcwe sprswowsnie prze
wodnictwa Tymczasowej Bady dr. Władysła
wowi Michejdzie, adwokatowi w Katowicach,
powołanemu obok trzech członków Polaków
na stanowisko zastępcy przewodniczącegoT.R.K.

Obecnie jak się dowiedzieliśmy, P. Woje
woda śląski uzupełnił skład Tymczasowej
Bady powołując do niej trzech Niemców,
obywateli polskich, a to ks. pastora Jasa
Harrfingers, proboszcza ewang. parafii Go
lasowic, p. Marcina Hermana właściciela
dworu w Górnych Świerklanach oraz p. Klau
sa Hegenscheidta właściciela dóbr Ornonto
wice w powiecie pszczyńskim.

-••*

ZNIŻONE OPŁATY POOZTOWE NA ŚWISTA.

(—) W iwląsku ze zbliżającym siej okresem
' Mecznym —. dyrekcja poczt w Katowicach koĄunkujł), te kartki widokowe, drukowana bilety

bytowe, oiaz kartki świąteczne, zawierające ^
''n.a, wyrażone w 5-ciu słowach nie licząc słów
pipisu i daty można przesyłać aa opłatą 5 gro
'/,y! błagamy gratulacyjne krajowe u wierające
;J'(:z en,e świąteczne są przyjmov ane za znacznie

\Ł i°n* °PłaŁ% (ó groszy od wyrazu, najmniej je
^k Ig wyrazów); życzeaia świąteczne można

u^^ylać do Ameryki aa pomocą ladiotelegramów
L "•sapek według przewidzianych tekstów. Op«a
IZa takie radiotelegra my jest znacznie aniżona.

**tyj|| iiiformacyj udzielają wszystkie placów
pocztowo-telek

Katowice, 7 grudnia.
Wa wozorajezym numerze donieśliśmy o

napadzie torebkarza na jednej z głównych
Ulic Szopienic, ul. 3 Maja na p. Zofię Łonl
cką, żonę •ioiiiwalaw laknljy Napad ten miał
miejsca w ub. piątek około godz. 6 wieczo
rem. Warto tu podkreślić, że p. Łonicka
padła już raz ofiarą torebkarza.

W dobę później, w sobotę wieczorem, na
ul. Podgórnej dotąd nie ujęty opryszek na
padł mieszkankę Szopienic p. Katarzynę Sku
biszową (Szopienice — Borki 22) i znie

dmiinltaiRttiTr
ważywszy ją czynnie wyrwał torebkę, za
wierającą kilka złotych i drobiazgi. Mimo
pościgu alf zdołano ująć bandyty.

Codzienne napady torebkarzy w Szopie
nicach niepokoją miejscowe społeczeństwo.
Przypominają one nam serię 18 rabunków
dokonanych przed dwoma laty na ulicach
Szopienic przez nieuchwytną szajkę oprysz
ków. Niezawodnie tym razem policja szopie
nicka dołoży wszelkich starań, by zlikwido
wać napady opryszków, które budzą zrozu
m.ałe poruszenie i niepokój wśród kobiet.

Kaszewlaka i wszczął kłótnię z gospodarzem.
Nagle Maruszeczko I Kaszewiak błyskawica*
nie dobyli rewolwerów I zasypali Gałuszką
strzałami. Restaurator raaay w ramią padł aa
podłogą. Wtedy bandyci swrócili broń prze
oiwko Sonio Gałuszki Marii, raniąc ją ciężko
w pierś I kręgosłup. Ofiarą strwlaniny padł
równioś saajdaiąey alf przypadkowo w restsa
racji Inwalida górniczy Jśasf Białas, który o
traymal postrzał w azyją. Po zbrodni rabusia
labrall a podrącsnei kasotki 50 zł w bilonie.
Ponadto rannemu Białasowi zrabowali 60 zł.
i słoty segazek. Sprawcy rozboju zbiegli na
stępnie z restauracji znikając w ciemnościach
aocy.

Ofiary strzelaniny przewieziono tej samej
aocy do szpitala w Katowicach, a Wydział
Śledczy zorganizował natychmiast pościg za
bandytami . N ależy przypuszczać, że w re zul
tacie dochodzeń wpadną oni w ręce sprawied
liwości. JednocsesBie Wydział Śledosy wy

aaasayl nagrodę, w kwooie 1000 zł. dla osoby,
która przyczyni się da ujęcia bandytów.
Wszelkie w tym względzie wiadomości należy
kierować do Wydziału Śledczego w Katowi*
cach przy ul. Żwirki 1 Wigury, względnie do
najbliższego posterunku policji.

Noc koi ból
Na oryginalny pomysł wpadł pewien den

tysta czeski w Pradze. Nie mogąc od szeregu
tygodni doczekać alf w normalnych godzinach
dziennych pacjentów, dentysta ogłosił, ta za
kład jego otwarty jest co noc od godz. 10 wie
czorem d;> godziny 5-ej rano. Nie wiadomo, czy
oryginalność pomysłu, czy też niezwykła pa*
ra, wybrana przez dentystę, sprawiły, że od
tej chwili zakład jego jest codziennie przepeł
niony. Prażanie, którzy dotychczas spędzali
ntce, wijąc się nieraz z bólu z powodu zepsu
tego zęba, mogą teraz łatwo ukoić swe cierpie
nia u pomysłowego dentysty.

«*•

Poradnik ogrodniczy na grudzie!)

Również w ogrodzie warzywnym wszelkie pra
ce powinny byś już ukończone.

Jeżeli pogoda pozwoli należy czas wykorzy

stać w celu możliwie najlepszego przygotowania
ogrodu do następnego sezonu, oraz wykorzystania
wszystkiego 00 ogród nam dootarczył. Na zago
nach może pozostać bez nakryca jedynie jarmuż.

Kilkustopniowe mrozy do (3—10
° znoszą bez

szkody kapusta brukselska, pory, sałata zimowa,
pietruszka, szpinak,, sałata roszponka.

Wymienione warzywa zimują b. dobrze nawet
w czasie dużych mrozów pod lekkim nakrycem
Do okrywania służą: gnój mierzwiasty, liście,
ściółka leśna, gałązki świerkowe i jodowe, słoma.
Grządki, na których znajdują się sałata szpinak,
pety, pietruszka powinny byś oznaczone palika
mi, ażeby w czasie gdy śnieg leży można było
łatwo warzywa te odnaleźć.

Gdy cheray zebrać potrzebne warzywa, odrzu
camy śnieg następnie zdejmujemy nakrycia z
przestrzeni, z której zamierzamy warzywa zimu
jące wyjąć l ostrożnie zbieramy.

Jeżeli mamy większą ilość kapusty brukselskiej

n.
OGRÓD WARZYWNI.

to najlepiej bodzie wyjąć ją z korzeniami, zado
łować w piwnicy. Robotą .należy wykonać w
dzień pogodny, suchy. Przed zadołowaniera wszy

stkie liście należy pousuwać, dołując tylko pień z
różyczkami. Zadolowana kapusta brukselska mo
że trwać b. długo. Gdy ziemia, w którą została
kapusta zadolowana już wyschła dostate^nie na
leży ostrożnie ją zwilżyć, ale tak, żeby nie oblać
rośliny.

Należy zakończyć uprawę i nawożenie ziemi,
jeżeli roboty te nie zostały jeszcze zakończone.
Przerabianie kompostów i zasilanie kompostów za
leca się bardzo. Grudzień dr- tych robót Jest naj
odpowiedniejszą porą.

Piwnice z warzywami przewietrzać i dbać, że
by się nie dostały tam myszy. Psujące sią liście
usuwać. Zbadać osy zadolowana w piasku mar
chew i pietruszka dobrze się trzymają, a psujące
się usunąć.

Warzywa dobrze zimują, gdy Jest piwnica su.
cha, a temperatura nie wynosi ponad +6* 0. j*j
Przy temperaturze +10* C. warzywa p-ują lą jut
bard zo. •• ••

DYŻUR LEKARSKI W KATOWICACH

(—) Duivr lekarski Kasy chorych Katowic w
środo. 8 grudnia pełnia: it Frlks — Kochanow
skiego 2 dr Konieczny — Św. Jana 1. dr.
Adamczyk — Bogucice Krakowska 45 \ dr Kfp*
czak — Załęże. Wofciecbcwskieaw 13; lekarze
soeclailiści: dr Kowałskł — Szpital Św. Elżbie
ty, dr Csechcrowsfci — 3 Maia 11 dr Better —
3 Maja 1 df Mistelski — MideckiftKO 6 \ dr
Pojdą — Mieleckiego 4

,.ŚW MIKOŁAJ- SZKOŁY IM . EMILII
PLATER W TEATRZE KATOWICKIM

(—) Rada rodzicidska szkołv Im Emilii Pis
lar P Katowicach wraz s kier i gronem szkoły

urządziła Jm. Mikolała*4 dea mlodzfeiy ttio
zakładu w Tattrzs katowickim Przyjście sw.
MHcołala poprzedziły wysteov uczenie — wiec
Pięknie odtańczone kaiawizki oberki produkcie
tańców płastycano • r.viraiczu\ch (cod kierun
kiem prof Słiwskle*o) oraz obraizck sceniczny
. . Swiety Mikołaj

", wvreżyserowany przez P.
Raczkówne Naiwiększa atrakaia bvt łednak <am
św Mkołai który obdarował wszystkie dzie
ciaki Na to miłe święto dzieci orzvbvi! przed
stawticicle wiadz szkolnych z DO nacz WOP dr.
Zaw:<rzkim. wizyt Pszczółka i bscektofka Wil
czyrtaka aa czele — ruchliwy prezes Rady ro
dzicielskie! szkoły 9. lal Eland oras liczni ro*
dzkieJo — dzisiacy wdzięcznie radość swych

..S OKÓŁ* W SZOPIENICACH.
(K) 8 grudnia o godz 17 w sali posiedzet*

stare! taniny Rożdzień orty ol Marsz. PJł.*ni*
skiozo odbędzie sic zebranie miesięczne Ćwi
czenia odbywała sie w sali starego browaru w
poniedziałki i czwartki od Rodź. 18 do 19 dla
młodzieży, od godz 19 do 31 dla drużycy star
s zej

WESZLI PRZEZ OKNO
(K) Po wyduszeniu 3zvbv w otenie dnia 4 b.

m weszli n<eznani sorSwcy do mieszkaała rac*
źtrika Kenrvka Cichczo w Bielszowicach. przy
ul Zabrskieł 81 i skradł) z nieza-mknietei ssufia*
dv940złłokoło50Rm

ECHA NAJŚCIA HA CUDZE MIESZKANIE
(00 OneKdsil tamrl w szpitalu gminnym w

SzoDienicach Ludwk Hese. zam w SziłP.en;
cach Drży ulicy Marszałka PNęwtekiego 19 łlf*
se odstawiony został do szoitala na skutek o*
braień cielesnych, które mu saoał Hugon Orze
chowski w czasio naiiścia aa leso mie«zikania
dnia 1 bm.

WIEŚCI Z M1CHAŁKOWIC
(K) Rada gminy MkhaJkowJca swego czasu

powzięła wniosek o konieczności utworzenia
nowego okresu kominiarskiego Obecnie wnio
sek ten uzyskał akceotack władz ocwiatowvch.
Okręg, którego sicdziiba znaMswnd sie będzie w
Michałowicach, stanowić bada gminy: Bań
KÓW Prze4aika Bytków < Michałkowice Przez
nowa organizacle wzrośnie znacznie stooiert
bezpieczeństwa pożarowego a także będzie mo
żna zatrudnić Dewna Uość bezrobotnych korni*
niarzy — Chodnik do dworca kolejctwcgo w
Michailkowlcaca wymaaa koniecznie uporząd
kowania Po ostatnich robotach kanalizacyjnych
•ponowne ułożenie chodnika zostało wykonana
fatalnie Pozatern aa całe długości tato znaiduie
sie dudo gliny Deszcz stwarza a tego tonie!, w
którel grzęzną udaiacp ile na dworzec Nie mo
gąc korzystać z chodnika Macv schodzą na dro
gę lezdna co może spowodować wypadek zs
względu na ożywiony ruch aa drodze Wska
zanym byłoby wysypanie na całej długości tr*'
sy chodnika dodatkowej nawierzchni choćby a
t zv raimówki.

Mytłowica
WŁYMAWACZ OGRABIŁ RESTAURACJE
(M) W aocy na 8 bm PO wybiciu szyby W

oknie włamali słe nieznani sprawcy do restaiu"
rad I 9taąłstawą Dybka W Mysłowicach, aray
ulicv Bvto-nskie4 37. skąd skradli klikan-sście
tabliczek czekolady klska kg środków spożyw
czych, większa Mość wyrobów tytoniowych ze
garek meskl. pistolet automatyczny; ponadto
sorswcy rozbili bilard automatyczny, z któreaa
skradli około 40 al w 20'zroszówkach Wartośó
ogółna skradzionych orzedmłotów wynosi okw
to 740 si.
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*m Wtorek, dnia 7 «go grudnia tfIT r. Nr 33*.
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I ŻYCIA OROAN1ZAOJI W POWIECIE /

pszoirtnm.
(P) W Studiionoa ukonstytuowało sie ostatnio

koto Związku Rezerwistów. Do Zarządu wybrano:
Holekso. Andrzeja, Mańkę Ludwika, Kolocha Win
centego, Ziebure Teodora i Rochacza Stanisława.
Po kota przystąpiło tym czasem 30 rezerwistów.
Mewa kolo Rezerwistów zostało rownitz założone
w OriMio. Z ramienia Zarządu powiatowego wy

ftosil rMerat prejei pow. prof. Gola. Na członkówoła zapisało fi* 28 obacnvch. W skład Zarządu
weszli: Michalski Reinhold, Rozner Karol, Rzepka
Franciszek, Pichen Karol. — Rezerwiści f lobld
M* na twWiitai zebrania mbriecinym onuwiali
siprawy organizacyjne. — Kolo Z. R . w Mokram
dyskutowano aa ostatnim zebraniu nad sprawą
mundurowania ciloakdw Kola. Postanowiono w
Leżącej zimie urządzić imprezo, dochodowa na ten re systematycznie us:Iują wykazać słabość h
rej \f Oeoaalkowioach Zdroje odbyło koło Liczebną żywiołu polskiego po to, by w konsek

Katowloe, 7 grudnia.
W związku z pclsko-niemieekimi deklara

cjami mniejszościowymi z 5 lHtopada br. „Ber
liner Morgrnpost" pisała:

nW r. 1930 HOIJBO w Niemotach około 700.000
Polaków obywatalatwa niaiciooktof, >rfwM gdy
w r. 1934 w wiadoma**; i Warazawy atwlezdio
no, *• lioiba osób, żyjących w Niemciech, a mt<
wiącyoh jeżykiem polakim priokracia milion.

8iciogółowo rozważania powodów, a fctftftl
obi* lioaby odbiegają od siebie, jest zbyteczne".

Otóż dla nas nie są 1 nie mogą być rzeczą
obojętną niemieckie sztuczki statystyczne, któ

ze bram e
Majętne Piotr. Labę

. Do nowego Zarządu weszli:
j Edward. Żmij Franciszek. Mo

. M ichał. Matuszyński Henryk i Rysaka Jan
8w Powat. WL w Imielin • wybrał aa ostatnio od
I vym Walnym zabraniu nowy Zarząd w skła
dzie: Kasnerczyk Jan. JJagiełla Franciszek, Bensz
Ryszard. Kostka Bronisław. OkoA Maksymilian,
Szewczyk Edmund. Paluch Stanisław I Synowiec
ńtrrtaale; — Iv. Powst. IL w Mikołowie wy siu
chał na ostatnim zebrania miesięcznym referatu
rrPZ. Wiaarka na temat powstania listopadowego.
Następnie odczytano okólniki Zarządu Głównego
w sprawie weryfikacji. — W Ściernią utworzono
istatnio S inicjatywy Józefa l'rbańcz\ka Oddalał
MJodaiaty PowatańcaeJ. Referat organizacyjny
wygłosi) p. J. Kostyra Jakob z Bierunia Starego.
Ho Zarządu weszli: Urbańczyk Józef. Mądry Jaa
i Mądry Alojzy. Newy Oddział liczy 31 członków.
W Szerokiej utworzono i inicjatywy kier. szkoły
Migdałka Towarzystwo Polak. W zebraniu orga
n zacyjnym wzięły udział 23 obywatelki, które
wstąpiły do koła. W skład ...rz. weszły: Bucha
łikowa Maria, Lepsza Maria, Migdalkowa Zola .
Kubiczyna Amalia. — Iow. Polak w Warasowi
e-oh odbyło pod przewodnictwem prezeski pow
p. Crubowe) twe walne zebrań e. Zarząd nowy po
zostawiono z małymi zmianami w tym samym
składzie co w- roku ubiegłym. Wiceprezeską wy
brano Czempielową Katarzyną, lawniczkami Oty
I Q Musiołową i Agnieszką Gogołową. — W M ko
lowie-Kamionco Iow. Polak odbyło ostatnio mie
s.^czne zebrania, na którym p. Bojdołowa wygło
siła referat na temat położeń.a Polaków na Śląsku
Opolskim. W końcu zebrania omówiono sprawę
urządzenia gwiazdki.

Zw. Stnelecki w Pawłowicach wybrał na osta
tnim walnym zebraniu nowy zarząd Oddziału w
składzie: Ciemięga Franciszek, Kiedrowski Ta
deusz, Pisarek Franciszek. Rzodki Stanisław, Kro
*nv Józef i Kula Józef. Na miesięcznym zebraniu
Kółka Rolniczego w Pawłowicach omów cno spra
wę klasyfikacji gruntów. Prezes Pisarek stwierdził,
te reklamacja, wniesiona przeciwko wynikowi
Pierwszej klasyfikacji odniosła skutek, gdyż wiel
ka częśó-gruntu w tutejszej gminie zostanie prze
klasyfikowana z klasy III do lV-ej. Podkreślono
konieczność należenia miejscowych rolników do
miejscowej Kasy Oszczędności, która w najbliż
szym czasie otrzyma dogodne kredyty, jakie po
zwolą jej na sprawniejszą obsługę klienteli.

WYSTAWA KANARKÓW W MIKOŁOWIE.
(F) Tow. Hodowli Kanarków Oddział Mikołów

srządza dnia 12 bm. XI-tą wystawę kanarków w
" Klasztorna 1. Wstęp 49 gr.

wencji odmawiać półloramilionowej ludności
polskiej w Niemczech należnych jej upraw
nień we wszystkich dziedzinach życia zbio
rowego, mimo wszelkich, nawet najbardziej
daleko idących deklaracyj. Formalnie bowiem
Niemcy objawiają iwą dobrą wolą na rzecz
pozytywnego rozwiązywania zagadnień mniej
szościowych. I do tego colo służą deklaracje.

Jednak równocześnie usiłują stanowczo,

Przez dziurkę od klucza

Mordercy czasu
Potrzebny mi temat, a te najbardziej jC8t I

nielicznej grupie ludnościowej." W tak skon-' aktualna teraz „za stęp cza alui08

bezwzględnie i systematycznie stworzyć pozo
ry, że ludność polska w Niemczech jest nieli
czna, co zwalniałoby oczywiście Niemców od
obowiązku przyznawania szeregu praw takiej
nielicznej grupie ludnościowej. W '
struowanym planie rola statystyki niemiec
kiej staje się jasną. Równocześnie forsując te
zę o milionie Niemców w Police chcą Niemcy
zdobywać nowe pozycje dla napływowego ele
m entu niemi ecki ego w Pols ce.

Rezultat ostateczny Jest ten, że jeżeli Po
laków w Niemczech — według relacyj nie-[wazem można do grobu wpędzić. Trzeba szu. I
mieckich — jett 100, 200 lub 300 tysięcy bo fcad dalej.
sami nie mogą się pogodzić, do jakiej cyfry I Chodzę po całym mieście i nic ciekawego
sprowadzić liczbę ludności polskiej w Nicm-'nie widzę. Przy jednej • ulic kategoria „C"
czech — a Niemców w Polsce milion* to rzecz wyrywa kamienie. Pytam się na cot Jaktę i
oczywista zmienia się platforma wzajemnych\na co? Nu to, żeby powyciągać.

wojskowa"', więc idę tam, by znaleźć eoi
odpowiedniego. Jest!

Zajeżdża auto. Wysiada pan dyrektor v,
futrze, rękawiczkach, a szofer za nim z fo,
pata w futerale.

— E, to za bardzo oklepane. Takim ką. j

rozmów na tematy mniejszościowe, deklaracja
zaś z 5 listopada nabiera szczególnie korzyst
nego znaczenia, ale tylko dla strony niemiec
kiej.

Dlatego też na wszelkie niemieckie kome
die statystyczne należy zwrócić baczną uwa
gę i przeciwstawiać się im zdecydowanie.

•ww 

Przed sensacyjną rozprawą
Jak już w swoim czasie zapowiadaliśmy w

dniu wczorajszym wpłynęła do sądu okręgo
wego w Katowicach skarga prokuratoia prze
ciwko Leonowi Uirychowi, Janowi Gojowi, Jó
zefowi Benszowi, Pawłowi Sobocie, Augusty
nowi Żubrowi, Augustynowi Janoszce i Jano
wi Szubie.

Wymienieni jako funkcjonariusze kolejowi

No i co z tym zrobicie?
— Pozakładamy spowrotem.
Nie rozumiem. Oni też nie rozumieją, ka

zali — to rebią, żeby te sześć dni odrobić.
Zwariować można. I jest tu z czego się śmiać?

Zdaleka dochodzą głosy wrzawy. Czy to
jaki wiec?

Przystanęłam. Co za wdzięczny obrazek!
Na rozwalonej beczce stoi nie kto inny, tylk\
mój znajomy.

— Panowie równość i braterstwo!
— Brawo! dobrze mCwi! Zrobić go łopa.

towym! Niech żyje lopatowyil Dać mu naj.dopuścili się szeregu nadużyć przez wysyłanie (
fikcyjnych paczek żywnościowych z? pobra- lepszą łopatę!
niem i inkasowanie do własnej kieszeni rie-| Pan Wacio naciągnął jedwabne rękawicz
korne) należności za pobranie. Poszkodowali ki i chwycił podany mu instrument. Obejrzał
oni PKP. prawie na ćwierć miliona złotych. J go zdziwionym okiem i sięgnął po wieczne

Wszyscy oskarżeni przebywają w areszcie pióro. Poco — sam nie wiedział. Siła przy
śledczym. Rozprawa przeciw nim budzi ogól-1 zwyczajenia. Nieco potniej uprzytomnił to.
ne zainteresowanie.

-• ••

Cała rodzina zatruta czadem
Cieszyn, 7 grudnia. i kaflowym piecu w pokoju i cała rodzina po- .

Dnia 5 bm. nad ranem we wsi Wielkie | łożyła się do snu. Z pieca musiał wychodzić |
Kończyce w domu nr 87 znaleziono bez oznak
życia rzeźnika Rudolfa Czaple, jego żonę
Zofię, lat 25, i jej matkę Węglorzową Marię,
których wezwane pogotowie ratunkowe prze
wiozło do. Szpitala SI. do Cieszyna. Okazuje
się, że w sobotę wieczorem Czapla napalił wę
glem po ras pierwszy w nowe postawionym śląskim w Cieszynie.

ŁADNA RODZINKA!

lokalu p. Sukegc, ul.

Rybnik

|nvm' doszfa do tr^ałtownej sprzeczki na tle nie
r/CTOzunreń rodź nnvch w wvn ku czego Kafer*

I la został ciężko pobity Stareeo górnika okla
I daP Koście Pięściami, a adv nondl rra podłoże.
I kopali «o. łamiąc mu kiMcu żeber. Pclicia za>3cla"^ lnie naoastoffcam'

OTWARCIE WISTAWT MALARSKIEJ J
W RYBNIKU. | WYPADEK DROGOWY

CR) W niedzielę, 6 bm. odbyło się w Rybniku] (U Na skrzyżowaniu dróż w Kcezectale zdc
srnczyste otwarcie wystawy malarskiej młodych | rzvłv sie dwa samochody orzv wymiiarnn Przy
Jląskich artystów malarzy, słuchaczy i absolwsn I czym zcstałv uszkodzone Wwie porrosł ezoiei
tów krakowskiej Akademii Sztuk Pięknych. Otwar-1 Paetzr/.d . kieruiacy samochód taniny ewan^clic
eia wystawy dokonaj jej protektor p. starosta Wy- lueH Na zakręcie Jechał on nkoizepiśowo. a PO"

Iszuniespornego do dni 7, to oświadczenie nie uchyla
podstaw żądania eksmisji. — Z. Rozdział 8. art. 11,
lit. | ust. o ochronie lokatorów z dnia 16 grudnia IKS

Psar?Ch PrZVSZedl ie V> SZWa«ler Kattria łeSO;"*" »»•»«: Uporczywe przekroczenie obowiązującego
zorra "Marto i Agnieszka Zok Miedzy wymieclp-1E™"^ ^"urwj.,^""

•nla.

le względ
;akle przekrocze

może stanowić ważnej przyczyny do wypowle

glenda. W wystawie bierze udział 8 młodych ar
tystów, którzy razem wystawiają około 150 prac.
8» te motywy śląskie, .krajobrazy, typy śląskie
portrety. Wystawa potrwa dwa tygodnie i otwar
ta jest codziennie od godz. 10 do 17-ej.

, UKOŃCZENIE KURSU TEATRALNEGO
w RYB: KU.

(R) 9 bm. odbędzie siej w Rybniku w sali Ho
telu Polskiego O godz. 17-ej uroczy;te zamkn.c .ie
kursu teatralnego, urządzonego przez rybnicki In
soektorat Szkolny w Jastrzębiu. W kursie bierze
•Istot 50 osób, w tym 10 z Śląska Opolskiego. Na
program zakończenia złożą się deklamacje kursi
stów, Inscenizacje, tańce śląskie i kaszubskie, pie
śni śląskie itd. Wstęp na salę za zaproszeniami.

WJECHAŁ NA SŁUP TELEGRAFICZNY.
(R) Dnia 3 bm o godz 1945 na szosie w

Gorzycach DOW Rybnik w czasie wyprzedzania
furmanki szofer Mańka Jerzv z Ochoica r»v/
Katowice wiechal samochodem osobowym do
rowu przv czvm uszkodzi! eluo telefoniczny i
samochód Wfne spowodowania wypadku Pu*
nosi szofer Manka z powodu slabezo oświetle
nia przy samochodzie oraz z nieprzepisowego
wymMa-tfta

za tvra u!
e dawał znaków ostrzegawczych.

Bielsko

Lubliniec
S ZEBRANIA 010ANIZA0TJNEOO O. Z. N .

W HERBACH SsLĄSKIOH.

WPADŁ ROD KOLA SAMOCHODU
(B) Dnia 4 bm na dredze woi w Aleksandro'

wicach został naiechaiiv orzez samochód, kiero
wany orzez Ludwika Wantule z Goleszowa —
Jatr Lokk lat ci<olo 54. umysłowo chory, o przy
teo'onvm słuchu Szedł on średkiem droei ri"e
zważając :u svznalv nad:eżdiżai!acf*o samcen'*
du i w oslitniei chwili cadl pod samochód *•>"
znalac cieżk"ch obrażeń ciała Szofer poszko
dowanego .przewiózł dc- szpHaila w Bielsku.

KRADZIEŻ PRZĘDZY
(B) Ub sobotę włamał) sie dotychczas nie

ustal vi i sprawcy do prze<'.zaitri. mieszczące! sie
w Balei przv uHcv Piłsudskiego 2 skąd skra
dli na szkodę fłrmv A Schanz j Ska różna przę
dze kamttaraowa wartość; około 2 900 zł. Za
spv.wcami po lici a wdrożyła 90fc!f

ZMARŁA PO WYPICIU DENATURATU
(B) W ub sobotę w godzinach popoludnio

ych żebracztka Marto Moskała lat około 50 z
Lencz • Górnych, pow Wadowice, ktoc z Bia
lei do Mikuszowic W towarzystwie nielakiosjo
Tomksza Adamskiojo. rówtrież żebraka wypiła
pól litra snirvtusa denaturowanego Po ,przv"
ściu do Mikuszowfc tebraczka wypiła ..dusz

i kiera** drazie oół litra denaturatu W nocy 5 b.
(L) /-go jrudn.a odbyło tto zebranie orgamz*-|B 0:iana wvsz,a z m]naiM]ai wa<Ha do f»W

N_pod przewodn. p . Hojkl^Jawajkajp^^r^n^ , zakonczvfa ŻVCie. Zwf(Jł alko
holiczki odstawiono do kostnicy cmentarnrei

bie, że właściwie w tej chwili nie jest tym
czym jest, a raczej tym czym nie chciał być.
Zamyślił się na chwilę i z nabożeństwem po
łożył własny podpis na drewnianej części
swego „dynamo''. Reszta poszła za przykła
dem.

| W tej chwili zagwizdano na obiad. —
, Przerwa...

Usiadła szara brać na ziemi i filozofuje:
czad,"który w następstwie zaczadził powyższe | — Widzisz bracie, zdawało by się, że taki
oeoby. Trzymiesięczny syn, który też spał redaktor to już do niczego. Do wojska nit
w tym pokoju nie uległ zaczadzeniu*1 i jest wzięli a okazuje się, że łopatką wywija, jak
zdrów. • <by do niej stworzony.

Zofia Czaplowa jest nieżywa, mąż i ma-1 — Tak, tak, — przytaknął drugi — nit
tka są w stanie nieprzytomnym w Szpitalu wiadomo gdzie, w kim i jakie zdolności się'

magazynują.
Zaczyna padać śnieg. Zabieram się do od

wrotu, wracam do domu. Po drodze spotykam
pana Józia,

— Jakto, io pan nie w biurze?
— Nie .
— Co się i tałot
— Nic. Tylko nie ma u nas miejsca.
— Z powodu?
— Bardzo zwyczajnie... zastępcza służba

wojskowa. Odrabiają!
To, że ulice psują, wiem. Źe w parku Ko

ściuszki cegłę kopią, tet wiem, ale, że w na
szej własnej gminie siedzą, to wybaczcie, ale
nie uwierzę.

A jednak tak jest. Ośmiu ludzi przez całe
sześć dni pracowało .w pocie czoła. Ruch był
taki jak nigdy Od kilku dni nie można nawel

. dopytać się o cośkolwiek. Pan naczelnik nie
i«du gmlnnw, doknd przesłał Zaklal Ubezpieczeń V i--• T J_ .» I tt- -*.

snniecznych. Oddział w chorzeje, objaśnień e pod- \pokazuje się wcale, a urzędnicy przenieśli Się
suwy ściąganych składek. — 3) Ra numery obllgacyj na ten CZaS do najbliższej knajpki.
nam podane nie padła jeszcze wygrana.

F. M. RADZIONKÓW. — 1) Jeżeli parwo do drogi
mają parcela id, to - pewnością 1 te osoby, które od
tren parcelantdw n. były place budcwlane I tam wy
staw,ly domy mieszkalne. Droga ta mote być nadal
dro3ą prywatną, a nla drogą gminna czyli komunal
na. — 2) T-zeba zwrócić ule do Zakładu Ubezpieczeń
Społecznych, Oddział w Chorzowie o rentę wypadkowa.
W odpowiedzi pa awtj wniosek otrzyma Pnn orzecze
nie, orzec wko k.orymu w razie niezgody można od
wołać sie w przepisowym terminie do Wyzszejto Urze
du Ubezpieczeń w Katowicach. — 3) Nie wiemy, o jaką
loterie chodzi. Przypuszczamy, ze o ob.gacje dolaro
we, któro eą losowane od czasu do czasu. Plan tych
losowań jest podany na obl.gacjach. tak samo wvkuD
oMtaaoyj,

S. F. MIKOŁÓW. — 1) Należ* przesłać nakaz za
płaty w trzech f-rmularzacb przez sąd dłużnikowi. Je
żeli dłużnik zrobi sprzeciw, to wyznaczony zostań'"
termin. Wierzyciel atoli moi* przegrać, jeżeli dłuż
nik nie przyzna ale da zaciągniętej pożyczki. Wierzy
ciel nie ma świadków, ani piśmiennego zobowiązania.
2) Inf„rmacyJ udziel' śląska Izba Rzemieślnicza W
Katcwlcacn, Plac Wolności. — 8) Informacji udzieli
Dyrekcja Szkoły Leśnlczej w Cleszyne, Zamek, do
kfńrej trzeba zwrócić »1«. Na odpowiedź należy załą
czyć znaczek 26 gr. — 4) Szkot funkcjonariuszy pań
stwowych nie ma< Przyjmuje sie na posady, Jeżeli jest
miejsce, 1 tan ale. szkoli przyjętego.

wp. Jan Jokiel — Oraepdw. Koreapondenejl Pafl
sklej nie otrzymaliśmy. Prosimy i podanie swego
adresu. Sprawę wyjctalmy listownie. Adres Redakcji:
Katowice, Batorego 4 partu.

K. J. W. — I} PriT peżyczkach zwykłych (nlehl
potecznych) należy zwrćrlć 10 proc, a przy pożyczkach
hlpotycznycb U proc od przeracbowanej sumy. Jeżeli
pożyczka została zuż. ta na zakup gruntu, założenie
Interesu Itp., to można żądać więcej niż 10 prre. wzglę

15 proc. od przeracbowanej
nedy kw Fi

tali

I Za stołem w gminie siedzą: mistrz pie
karski, mistrz rze&nicki, kupiec „delikate
sowy

", technik budowlany. Szyją akta.
| — Panie Waluś, czy śmierć i urodzenie
można zeszyć razem?

— Hm... nie wiem, myślę że tak, to sit
zawsze ze sobą łączy. Dla pewności da/ pan
najpierw urodziny a potem śmierć.

— A niech to licho porwie!
— Co się znowu stało? — Do tej familii

brakuje mi dwoje dzieci. Popatrzcie, mott
tam już któryś z was je zaszył.

— To nie, weź pan inne, bo te czy tamte,
to wszystko jedno — zawsze to dzieci.

— Ktoby myślał, te „zastępcza służba",
to taki dobry wynalazek.

— Zgadza się: wyna.ls.zek! ^1
— A mówią fit wabijaj, nie m orduj.

Nawet czasu. Juk kobiet}, nawet kwiatem.'*
Ruda Fr anka .

Ksteikl Ma mlodzleiy

ibwodu OZN\ W zebraniu uczestniczyli robotnicy,
i»upcy i urzędnicy. Z wielkim zainteresowaniem
przystąpiono do zaznajom, się z tymczasowym
regulaminem Okręgu Śląskiego, po czym p. Hojka
przedstawił cele OZU. oraz obowiązki i zadania
każdego członka. Po krótkiej przerwie zastąpiło
podpisy v anie deklaracyj. Następnie powi lano pre
tydium, w skład którego weszli:' przewodniczący' P-a cony
— Jadach Jan, zast. przew. — P i kawa Sykstus,
•ekretarz — Kurlant Ludwik, zast. sekr. — K to* I przeciwnym rt-ie, "'chociażby

' p^ni ej' lokator taki ' SB*** tej w.elK.ej wyprawy, na łctorą
nocki Jakub, skarbnik — Trzepiżur Nikodem. toawiadczyi gotowość zapłacenia zaległości, a więc czyn- iwił autor swoich młodocianych bohaterów

Odpowiedzi redakcji
K. 8. Csr.rwionka. •— 1. Czynsz niesporny musi być

wsze. Chociaż atrony są co do wysokości
izgo^up, to ta okoliczność nie uwalnia loka

i od placjnla tej części, która n.o jest spor

ANTONI B. DOBROWOLSKI: Męczennicy
Polami. — Pańatw. Wyd. Książek Szkolnych. — •
Łwdw 1987 r. Str. 56. 12 ilustracyj. Cena zł 1.

Książeczka p. Dobrowolskiego, wybitnego ba
dacza i cszestttika wypraw podbiegunowych od
twarza dzieje ouhaterskch zmagań i walk, jakie
oc wczesnego średniowiecza toczy ludzkość z eu
rową przyrodą polarną o wydarcie tajemnic obu
b.egunów ziemi.

GUSTAW OLECHOWKSKI: Na wielką wy

prawf. (PaAaiW. Wyd. Książek Szkolnych. —
Łwdw 1937. Sir. 117, ilustr. 19. Cena zl 2.)

Szlak tej wielkiej wyprawy, na którą namó' bar

cerzy prowadź1 z Polaki do HoJamM, pobwn A
Kanady i z powrotem do Polski.

MIECZYSŁAW B. LEPECKI: Sybir w§p°»
nień. (Ptństw. Wyd. Książek Szkolnych. «
Lwów 1937. Sbr. 183, il-ostr. 72 . Cena »ł 8.80-)

Książkę, ozdobną licznymi fotografami i *^
bornymi ilustracjami W. Siemiątkowskiego cay*
ta się lekko, z nie słabnącym zai'n*ereaowafl€*'
jak rzadko którą powieść.

KSIĄŻKA O REUMATYZMIE. ^_ •

MGR J. BIEGAŃSKI 1 DR E. WASlUTTCl
SKI: „Reumatyzm, art rety zm. Leczenie ziół*"1' •fcr,
w opracowaniu dta wszystkich. — Warsz*** B^
Zł 1^0.



Nr 3.16 . Wtorek, dnia 7-go trudnią IW r. ffr II

lżycie fperfcw i lyycliowgnałe f*»y€Hanw

Poili biserai bila Kormeiii 12:4
Jedynie Chmielewski I Klimeckl zostali pokonani

W niedzielę rozegrany został w Oslo 0
Ij^ekiwany z ogromnym zainteresowaniem
1 międzypaństwowy mecz bokserski Polska —

Sorwegia, Mecz zgromadził przeszło 2000
Lid&ów i miał wykazać, że druzgocące zwy

L.icptwo, odniesione przed kilku laty nad Nor
UW^» a

Kto?* dotychczas jest kwestionowane
I przez Norwegów nie było przypadkowe. Zgod'
,,.e z prze widywantami, Polacy odnieśli znowu
zdecydowane zwycięstwo w stosunku 12:4
(według skandynawskich punktacji 6:2).

I polscy bokserzy mieli bezapelacyjną przewa
la nad przeciwnikiem. Porażki ponieśli Je
lcynie Chmielewski, który ciężko chorował w

NIKJMCY BIJĄ WĘuRY W MECZU
GIMNASTYCZNYM.

W Budapt-szc.e, wooec tegenta Węgier
|Horthy'ego i 4000 widzów rozegrany został

.i ę dzypaństw^wy mecz gimnastyczny Niera
j- — Węgry, zakończony zwycięstwem Nie

|ic.ec w stosunku 287.85:282.05 pkt.

WŁOCHY REMISUJE Z FRANCJĄ.
W Paryżu wobec 45.000 widzów rozegra
został międzypaństwowy mecz piłkarski

Ipimcdiy reprezentacjami Francji i Włoch.
piecz ten, jak wiadomo, miał się odbyć przed

licu miesiącami i zostaj na rozkaz Musso
.. i:< go odwołany. Włosi przygotowali aif do

[tego spotkania bardzo starannie, chodziło aa
|bcw.ern o zrehabilitowanie s:ę po ostatnich

.e a z c z ególnycn wynikach, osiągniętych przez
leskich piłkarzy. Mimo pewnej przewagi,

[Wiechom jeonak nie udało się wywalczyć
uwycięstwa. Dobry atak Włochów napotkał

'doskoanłą obronę Francuzów z którą so
; absolutnie me mógł poradzić. Po zacię

Jtej walce zawody zakończyły się wynikiem
|t?zbramkowym 0:0.

NIEMCY — BELGIA W HOKEJU 1:1.
Siódmy międzypaństwowy mecz hokejo

y Niemcy — Belg.a . rozegrany w Duesael
>rf!e w niepomyślnych warunkach atmosfe
cznych przyniósł wynik remisowy 1:1.

prowadzenie zdobyli Belgowie przez Rom
Jboutsa. Niemcy wyrównali na 3 minuty
•przed końcem przez Kaessmanna.

NAJLEPSI TENISIŚCI FRANCJI.
Francuski związeK tenisowy ustalił naate

ijącą listę klasyfikacyjną najlepszych teni
stów Franci:

Panow.e: 1) Boussus, 2) Destremau. 3)
•P-:ra i Feret, 5) Bernard, 6) Bolelli I Le

•*"ur, 8) Gentien i Mtrlin, 10) Journu.
Panie: 1) Matbieu, 2) De la Valdene. 8)

enrotin. 4) Boegner, Halff i Pannetiar.
Gra podwójna panów: 1) pary Borotra-

ernard i Brugnon — Petra.
Gra podwójna pań: 1) para Mathieu —

torotin.

PRIMO CARNERA'NARESZCIE ODNIÓSŁ
ZWYCIĘSTWO.

Były mistrz świata, olbrzym włoski, Pri
*> Camera, po niepcwcó*eniacb w Paryżu,

Przemóeł się do Budapesztu, gdzie rozegrał
Ptecs z mało znanym bokserem iugosłow.ań
Y*-m Zupanem. Tym razem Włoch odnosi

•ycięstwo pi zez k. o. w drugiej rundzie.

Dalsze wyniki A-klasy
LIGOCIANKA — 24 SZOPIENICE

2:0 (20).
W numerze wczorajszym podaliśmy wy

« tego meczu w niewłaściwym brzmieniu.
]l"u ten zakończył się zwycięstwem drużyny

ścianki, dla której bramki zdobył Smi
P^ski.
p0GOŃ KATOWICE — 06 MYSŁOWICE

2:1 (2:1).
Jest to drugie zwyc.ęstwo drużyny Po

R. w obecnych mistrzostwach. Bramki
pobyli dla Pogoni: Singewald j Ustrayg,

drodze i był wybitnie niedysponowany, oraz
bardzo słaby Klimecki. Ten ostatni, jak
wiadomo, wyjechał wobec choroby Piłata i
słabej formy Węgrowskiego. Jego przeciw
nik był słaby i walczył bez stylu. Mimo to,
spotkanie rozstrzygnął na swoją korzyść. O
dużej przewadze Polaków świadczy fakt, że
trzy spotkania zakończyły się przez technicz
ny k. o. Wszystkie spotkania za wyjątkiem
wagi ciężkiej były ciekawe i emocjonujące.

Techniczne wyniki zawodów przedstawia
ją się następująco:

W wadze muszej Rotholc pokonał zdecy

dowanie na pkt. Jansena.
W keguciej Koziołek odniósł zwycięstwo

sad Stroemem.

W piórkowej Czortek wypunktował Nil
eeaa.

W lekkiej Woiniakiewicz pokonał przez
techniczny k. o. w drugiej rundzie Paltiela.

W półśredniej Kolczyński wygrał przez
techniczny k. o . w pierwszej rundzie a Rudol
fem Anderasenem.

W średniej Chmielewski uległ Tillerowi.
W półciężkiej Szymura zwyciężył przez

techniczny k. o. w trzeciej rundzie Einera
Andreassena..

W ciężkiej Klimecki przegrał na pkt. z
Lianem .

Z Oslo Polacy udają się do Danii, gdzie
rozegrają mecz a reprezentacja) Danii. Po
lacy wystąpią jako reprezentacja Warszawy.

Przygotowanie, Niemców
do meczu bokserskiego Śląsk—Wrocław

Katowice, 7 grudnia.
Sporlowa prasa niemiecka poświęca dużo

miejsca najbliższemu meczowi bokserskiemu
Śląsk — Wrocław, który odbędzie się w dniu
11 bm. w Katowicach, omawiając szczegóło
wo szanse obydwuch zespołów. Z wynurzeń
tych przebija optymizm i wiara w zwycięstwo
barw Wrocławia.

Należy zaznaczyć, że zespól niemiecki zo
e*al bardzo starannie dobrany. Najlepszym do,
wodem staranności w formowaniu zespołu nie

mieckiego jest fakt, że — nie mająt odpowied
niego przeciwnika dla Piłata, względnie Wra
zidly — Niemcy zrezygnował' wogóle z walk
w wadze ciężkiej, proponując natomiast roze.
granie dwuch walk w wadze fiiednlej, w któ
rych barwy Wro.lawia będą reprezentowali
mistrz i wicemistrz Niemiec południowo
wschodnich Urbański i Kretach.

SI. OZB. zaakceptował te warunki i obec
nie kapitan sportów kompletuje najsilniejszą
ósemkę bokserską Śląska.

Polskiego Związku Szermierczego
Rozegrane w niedzielę zawody szermier

cze pań o puchar Polskiego Związku Szer
mierczego a udziałem najlepszych zawodniczek
polskich zakończyły się tryumfem Stanosz
kówny. Koleincść zawodniczek była następu
jąca:

1. Stanoszkówna (śląsk)
2. Serini (Warszawa)
8. Goryńska
4. Grubercwa
5. Hereckowa
6. Markowska

5 zwycię stw
(4)
(8)
(1)
(1)
CD

•• •

Łódź zabiega o reorganizację meczu
bokserskiego Polska — Niemcy

W małym miasteczku.
Obcy pan przyjeżdża do mieść.ny i trafia wła
* na scenę, gdy stróż nocny wytrębuje dz.e 
?:! godz.nf.

•—Skąd pas wie, że jest akurat dziewiąta
^na? — pyta obcy.

I.,  Nastawiam zegarek zawsze u zegarmi
pj^zs

Obcy poszedł nazajutrz do zegarmistrza.
""* Która gMzine ? — pyta.
*• Jsaonasia.
"•• A czy t- dokłackny c/as?
~~- O, tek, proszę pan* Ja nastawiam ze
[*k zawsze o dz.tw ątej wieczorem, gdy stróa
'ny trąbi na dziewiątą.

Zarząd miejski w Łodzi przystąp1!doro
bót nad wykończeniem haii sportowej w par
ku im. Poniatowskiego. Ostateczne wykoń
czenie hali nastąpić ma najdalej za dwa me
siące. W zw.ązku z tym możliwe jest roze
granie w Łodzi n.eczu bokserskiego Polska —
Niemcy w dniu 1S lutego 1938 r. Obawa o
deficyt wydaje się płonną, z uwagi na to, iż
wieika hala 45 x 25 motrów, jak również pię

tra i balkony mogą pomieścić co najmniej
8500 widzów,

Łódzki okręgowy związek bokserski
wszczął kroki o przydzielenie Łodzi organi
zowania tego meczu, zwłaszcza, iż zarząd
miejski w Łodzi zaofiarował Ł. O. Z . B. po
moc w organizowaniu impiezy.

Również wykończenie hall aportowej u
możliwi Ł. O . Z. B . urządzenie w Łodzi in
dywidualnych mistrzostw Polski.

POLONIA ZWYCICŻA ŁÓDZKI »
HAKOAH 9:7.

W towarzyskim spotkaniu bokserskim sto
łeczna Polonia pokonała Hakcah a Lete 11
stosunku 9:7. Poszczególne walki według ko*
lejności wag dały następujące wyniki: Kov .
muda (P) przegrał na pkt a Rossmanem, Ka
zimierski (P) pokonał przez techn. k. o . w
8-ej rundzie Taubera, Małecki (P) zremiso
wał z Fagotem, Łukasiewicz (P) przegrał na
pkt. z Mosmanem, Janczak (P) przegrał na
pkt. a Wdowińskim, Fabisiak (P) pokonał '
M pkt. Jabłońskiego, Wiziński (P) zrem.so 
wał z Waldmanem, Sowiński (P) pokonał na
pkt. Blibauma. '

REPREZENTACJA BOKSERSKA FASZY
STÓW WŁOSKICH WYGRYWA W BYD

GOSZCZY 9:7.
Po wysokiej klęsce w Poznaniu, draga i

start reprezentacji bokserskiej włoskich fa
szystów w Bydgoszczy przyniósł Włochom
nieznaczne i»trudem wywalczone zwycięstwo.
Włosi pokonali Astorię (Bydgoszcz) w sto
sunku 9:7. '

Z Włochów najlepszym był Terzigni w
wadze muaaej i Lampreoti w piórkowej. Z .
Polaków wyróżnili się Wypijewski, Wandzie*
wicz oraz Łukowski.

POLSCY HOKEIŚCI ZAPROSZENI
DO SZWECJI. ;

Bawiący w Katowicach z drużyną hoke
jową A. I. K. Sztokholm dyr. Nilson, w roe> '
mowie z prezesem P. Z. H . L. koneulem Kur
nickim, zaprosił aa trzy mecze reprezentację
hokejową Polski, która bezpośrednio po mi- •
strzostwach świata w Pradze via Berlin mię* '
łaby wyjechać do Sztokholmu.

ZMIANY W REPREZENTACJI SZER
MIERCZEJ POLSKI.

Wobec choroby Zaczyka w składzie re»
prezentacji szermierczej na mecz z Niemca* f
mi zaszły pewne zmiany. W szpadzie wsta- 
wiono Karwickiego, a w szabli Dobrowolskie*
go.

Ostateczny skład reprezentacji wygląda
następująco: szpada: Szempliński, Kamala,
Nawrocki, Karwioki; szabla: Segda, Kamala,
Dobrowolski, Kaczmarczyk.

8PHAWA SŁYNNEGO REKORDU ŚWIATOWEGO
0WEN8A.

Jak już podaliśmy, amerykańska federacja lek
koatletyczna, obradująca ostatnio w Bostonie, po
stanowi Ja ra twierdzić słynny rekord światowy,u
stanowiony dnia 10 czerwca 1986 r W Chicago; na
dystansie 100 m , wynoszący. 10,2 sek. Sprawa za
twierdzenia tego rekordu ma dość ciekawe kulisy
To ustanowieniu rekordu komisja sędziowska od
mówiła zatwierdzenia go, a to z tego względu. 2s .
dystans 100 m byt «•• zdaniem komisji — skro- •
ceny o 15 milimetrów (!!!). Ta dziwna motywacja .
wywołała w Ameryce dość dużo hałasu l przeszła
przez różne instancje i komisje, które kolejno ba
dały sprawę rekordu. Jedna z tych komisy] do
szła do wniosku, że nie dystans był skrócony o
15 milimetrów, tylko stalowa taśma, którą mie
rzono trasę, pod wpływem gorąca wydłużyła się
O 15 milimetrów. Amerykańska federacja lekko
atletyczna, która rozpatrywała sprawę, jako ostat
nia instancja, postanowiła przejść wogólo do po
rządku dziennego nad tymi wszystkimi niepoważ
nymi badaniami I rekord zatwierdziła, uznając, ie
został on ustanowiony w zwykłych normalnych
warunkach. Nie ulega wątpliwości, te międzyna
rodowa federacja lekkoatletyczna obecnie rekord
Owensa także zatwierdzi. Amerykańska federacja
już wysłała do Międzynarodowej Federacji odpo
wiedni Ust w tej sprawie.

MECZY NAS PODRÓŻ KOI EJA? —
PODRÓŻUJEMY LOTEM!

Doniosłe wyniki obrad prezesów okręgów kolarskich
Budowa terenów kolarskich — Grupa niezależnych — Reorganizacja mistrzostw Pobił

W niedziele, odbyła się w Warszawie konfe
rencja prezesów okręgów kolarskich a całej Pol
ski. Obecn « byli prezesi okręgu warsitwak.ego,
łódzkiego, *ląsk.ego, poznańskiego, krokawsk.e 
go, kie-leckiego i po-morsk.ego. N« konferencji
rozpatrzono najważm.ejsze zagadnienia, stojące
ooe-cn .S przed naczelnymi władzami ko-larsk.nii
W Pclsce.

Przed* wszystkim rozważono kwestią wybu
dowanie odpow.edniej ilości torów kolarskich W
Fełsee. Tory koiersk e mają powitać w War
szaw.*, na dls>ku, na Pomorzu, w Powan u i

i Czestochcw.e . Łódź, Kalias i Kraków pca.tdają
jui bory kolarsk.e. Sprawa torów w Warwa w ie
: ne śląska znajauje s.ę dopiero w stad um pray

gotowan a. W Poznan.u budowa jeat jut aa do
brej drodze. Na Pomorzu ter betonowy me po*
wstać w Byd?c«zcfJ. Wreaaeie W Częstochowę
rozpoczęto już budowę tera.

Drugą bardzo ważną sprawą, poruszeną na
konferencji, Dyla kwest.a udz ału młodz.eży
sskoinej w zawodach kolarskich Wobec nie
przejednanego etaoowiska władz szkolnych w

sprawie watąp.enM młodzieły szMnej do kJubów
kołarsk.ch, okręgowe zwązki kolarskie posU
nowiły zorgao.zować apeejaiM zawody wyłącznie
dla młodz.eży szkolnej. O Hffl -toresowan.u mło
dzieży tymi zawodami świadczy fakt, ie w Po
8nan.'U zawody dla młodz.eży szkolnej zgroma
dz.ly az 400 zawod-ni-ków, N.eatety, nie we
wszystk eh okręgach inicjatywa władz kolarsk.ch
znajduje zrozumien.e, w niektórych okręgach
władze sz-koine niechętnie udz.elają aeawoienia
ne urządzeń.e podobnych i"mprea.

Trsec.a kweets — «pr«wa przysposobienia
wojskowego koiarzy «— coa(anie aałatw.ona w
najWiszym eassiiąj po porozum emu z władzami
wojskowymi i zw.ązkiem atrzeieckim.

D'»ż« umiany nastąpiły w organizacji ani*
strzostw Polski i okręgów. W roku przyszłym
mistrzostwa okręgowe rozegrana zostaną w jed
nym wyśc.gu dla wszystk <h zawodników lat
pódzalu na klasy, na dystanse IM kilometrów.
M strzostwa Pwski natemast odbędą się w trzech
wyścigach 1) wyścig n* IM km na ezaa, 2) wy

ścig w terenie górskun na 100 san, 8) wyscif w

tsrenia płaskim na 200 km. Podział ns> klasy te*
•tal skasowany. Punktowane będą miojaca an*
wodników, a me czas.

Zmiany nastąpiły również w organizacji nri
strzostw PeUkś aa torze Dawniej odbywał aię
tylko jeden wyścig. Obecnie odbędą s.ę t»y eHi"
m nacje (w Kaliszu, Krukowie i Łodzi), albo
cztery, jeżeli tor w Warszawie będzie wybudowa.
ny w ciągu przyszłego roku.

Jeden z najwain.ejszych punktów porządlko
dziennego obejmował sprawę utworzenie druży
ny t. zw. jalatslctoiych". Za utworzan-em po
dobnej drużyny wypow.edziały się wszystkie o
kreg;. Pólof.cjalnie P. U. W. F zajął także sta
nowisko przychylna. Wobec tego ma ulega wąt.
phwoóci, ie za klika mie»:ęcy asstaąle uLworzo
aa druiyna niezależnych. Sprawa ta będzie o
statecsn.s zdecydowana na walnym zetaren.u Pol*
skiego Związku Kolarskiego, po uzyskaniu oi%
cjalnej aprobaty P. U. W. F .

Konlerencja ustaliła wreaaeie kalendarzyk
rMywanwejazych imprez przyszłego sezonu ko
larskiego.



wteifc Wtorek, dnia 7 ao enrdnla 1<»37 r. *r33l
I Km. StS/ST.

h wieszczenie o llcytacp
nieruchomości

Komornik Sądu Grodjk **o W torach,
f^wlru I. Józef Buła. walący kancelaria
w torach, ul.' Dworcowa nr 23. na pod»»awi»artM|Wlk.p. t podaje do pubtt
c*j>ej wtadorootcl. re dola 1« atycznia
1M8 r. o ttdr. 10 w Bądst* Oro4ik'm *
Wotataławlu *L. aala ar W odbtdt.e •)«
ifUKi »prred«l w drrdze publlO»o»i© prM>
Łr«u u»l«*»<"»j do dtuiiUa Edwarda Fo
f*U*za«fO I tony. Jego Marli w .ta»trre>iti
id roj u nlarurhottetel: J a et r zębie Dolna
wykaz U 44I wyWai l,,87potozouyrh w
JJatrzeMu Zdroju, a uklatiamrycb ale a
rt' ni u o charakterze hnndlowo-m esikal
tirm, rertauraoj. aall. pieką' oraz par
celi o obszarze 0,57.0 ha.

Mterurhom«*ci raajn urządzona kelcie
«• natową V l%tl1" Oroóikitu w Wodzleia»'i iii '

Do nabycia powytezycb Dlarnchomoecl
B^trz«bn* Je»t zezwolenie Pana Wojewody
fla»kle»o.
^ Ntł-ruchoraoM oszacowana została MM>
•M fi HELIS!, cena zaa wywołań i wynosi
V «.1M.

rrzystepulacy do przetargu obowiązany
Je$t iloły* rękojmię w wystikoSel zło
tych iri.a.

Uek-ijujią nalały ał-zty4 w gotowanie ai
fco w laklrh papl -rach wąrtoac owych bądź
k»ląieozkn-h wkładkowych InstytucyJ. •
kto»y h woleo •gąlailfgąś fundusze ma
ło.ttalcb. Papiery wartr^rlowe przyjęte
H4ą w wajtolel trzech czwartych części
aeoy giełdowej.

VT?T licytac<< będą zachowane ustawo
w wartickl licytacyjne, o Ile dodatkowym
V ni cłuym obwlj»zec*cnl«ni nie będą po
1'ijf do wiadomości <*ar*inkl odmienne

ł*r«wa oe^ib trzicich ot* będą priauto*
a* przy licytacji i przy-ądzenlu wiasnoSci
Aa rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, Jeźrli
oeo*y ta orzed rozpocztclaa pr«targu Dla
atoa dowodu, ta wntooly powództwo o
zwolnień.e nieruchomości lub jej częac
od egzekucji I te • „yeket* poatancwleo a
• taftriwago Sadu. nakazujące zawieszeni"
•g zek ucj.

W elągu oatatnielf <jw<vb tygodni przed
|i<*>tacją wolno oglądać n erurhomośc-l w
*-t ; nwazednie od godr ny óetnej do osl^m
ł.st. !, akta za* postępowania egzekucyj
nego motoa przeglądać w Se^zle GroJz
fcln> w Wodzisławiu SI.. Ul. Boguminska,

Obwieszczenie o Hcvtac|1
Komornik Padu Grodzk ego w Fszrzyntetehald Godula. mający kancelar.c w

Tazezynte Sąd Grodzki pokój nr 11, na
pnUr-tawie a L 062 k. p. e. pida.le dopu
kltrznej wiadomość, to dnia 10 grudnia
WKt r. o godz. 930 w Pszczynie w gmachu
Sądtt Grodzkiego odbędzie się 2-go llcytaca rarbomoscl.składa-sr -h sięz:

nwent.itza sklepu ghlanteryjnego. m . 1 .
koszulo mtjHkle. ubrur.ka dzl«-c cce, weł
na. krawatki, kołnierze, kostiumy. ką
>'ielowe, ciapki d.MccIęce. rękawiczki.
nlc|% fjzeb.enla. guziki, ręczna robctki.
»Plakł, watąikl. kcronkl, skarpetki, pen
• zorhy ianttktt i nnta'ł. aiaflti' ł t. p-.

t». aeowanych na łfttioą sumę z'. ł.Sł»,—.

P•ebomeśr; motna oglądaC. w dniu ller
lai-jl w miejscu 1 czaslo wir] oznaczonym.

Pszczyna, <inla 1 grudnia 39fl r.
|WK) S. GODL'LA, Komorni*.

I KB. 22«37.

Obwieszczenie o licytacji
ruchomości

łioaornik Sądu Grodzkiego w Pszczy•'e. rewiru I., mający kancelaria w Sądzie
Grodzkim w Pszczynie pokój 16 na podsta
wie art. 602 k. p. c . podaje do publicznej
wi_domo*cl. ta dnia 9 grudnia 1037 r. o
godz. 10.30 w Starym Bieruniu odbędzie się
2-ga llcytHrją rurtiomoscl, na^zatych do
Jurefa Banascha składających ale. z

.1 jadalni składające! się: z bufetu po
kojowego, kredensu, stolika 1 C krzeseł,
zegar szafkowego, dywanu, 3 obrazów,
lampy wiszącej, 3 par rogów Jelenich,
10 par rogów aarnieb, 2 pary firanekdo okteń

oszacowanych na łączną sumę zł 800.
Ruchomości mota* oglądać w dniu licy

tacji V miejscu f c*a?t« wylej ozoaczo*m (9387)
. Tszczyna, dnia 4 grudnia 1937 r.

, Koiporcik.

IV. Km. S067/J7.

Obwieszczenie o licytacji
Ogłaezam, te w czwartek dnia 0 grudnia

1937 r. o gOdz. 9 -te.j sprzedam publicznie
w Chorzowie przy ulicy M. Oratyósklego
ar M naatępi»jącą ruchomość: ,

1 masiynę do złocenia Krauza,
rnzacowaną na aamę zł 600,—.

Rucbomoćć powytszą oglądać można na
•ajejsou aprzedaty 1/4 godz. przed rozpo
rżęciem ltcytaejl.
(9680) WISTUBA. Komornik.

„Ołów
"

Towarzystwo Przemysłowe
JUNG I LINDIG Spółka Akcyjna
Strsybnica Wojew. saskie
Tele f on Nr 5404] (9i'/5)Mbrylia wyrobów ołowianych 1 cynowych

Budowa aparatów i armatur Kwasoodpornych

.•aila t*»

Stopy
wyroby ołowiane

Wyrofty cyno w eWalna ołowiana

Armatury i aparaty
Roboty ofowiarsKie

Homug. poołowianie
Patentowany metal łożyskowy „BONDRA T"

W mieście powiatowym na Pomorzu, dobrze zaprowadzony

młyn parowy
20 ton przemiału na dobę, wyposażony w nowoczesne maszy
ny, połączony z handlem zboża i kaszy, lamieatf
na dom czynszowy JUD inny obieKt w Niemczech iub GJańsKu.
Oferty sub „Młyn parowy* do biura ogioszeń .Larum"

Warszawa, Królewska 1. 9163

Obwieszczenie o licytacji
nieruchomości

Komornik Sądu Grodzkiego w Rybniku
rewiru I. Mioiał Kowal, mający kaucela
rle w Sądzla Grcdzklm w HyBn.ku, pokój
n 5, na podstawie art. tii6 1 679 k. p. c
podają du pubrczufj wiadomość., te dnia
U stycznia 193S r. o godz. 10 w Sądzie
Urodakttn wRyimlku aala nr 1» cdbodzło się,
spr.edat w drodze »ubllczuego przetargu
należącej do dłużników Wiktora i Agnle
ezil Wyp.Or pc pot nieruchomości: polo
zonaj w Cbwatceicach akiaJająoi|' tłf f
doaau mieszkalnego, chlewu, etodoly. >Mt^
pu sr..>jnka 1 OKrodzania oraz parceli.

Klaruchomciii ma urządzoną księgę hi
poteczną Ch^alecico karta 75 l 77< prowa
dzoną przez Sad Grodzk w Rybniku.

aaa>« zl 6.900, cena zaś wywołania wynosi
zt 5.175 .

Przystępujący do przetargu obowiązany
jest ziotyć rękojmia w wysokości zło
tych 6flti.

Kckojmle należy iłotyd w gotowltnie
albo w takich papierach wartościowych
bą.lź książeczkach wkładkowych Instytucji
w których wolno umieszczać fundusze ma
łoletnich. Faplery wartołcowe przyjęte
b dą w wartr.ścl trzech czwartych części
ceny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane ustawo
we war ki licytacyjne, o ile dodatkowym
publicznym obwteszeczentem nie będą po
dane do wiadomości warunki odmienne.

Prawa osób trzecich nie hę>lą przeszko
lą do licytacji 1 przysądzenia własności na
rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby
te przed rozpoczęciem przetargu nie złożą
dowodu, źe wniosły powództwo o zwolnte

n eruebomości lub jej części od egze
kucji 1 te uzyckały postanowienia właści

5 Sąiu, nakazujące zawieszenie egze
kucji.

W ciągu ostatnich dwuch tygodni przed
icytacją wolno oglądać nieruchomość w

powszednie od godziny 8—18, akta zaś
ostępo anla egzekucyjnego można prze

glądad w Sądzie Grodzkim w Rybniku, ni.
Plac Zamkowy, sala nr 20.

Dnia 8 grudnia 1037 r.
88) MICHAŁ KOWAL, komornik.

Ogłaszajcie sic
w „Polsce Zachodniej

"

Obwieszczenie o licytacji
ruchomości

Komornik Sądu Grodzk.ego w Chorzo
wie rewiru V. Paweł Lech, malący kance
larię w Chorzowie, ul. Dąbrowskiego nr 25,
na poS tawie art. 602 k. p. c- podaje do
nubllcznej wiadomości, że dnia 0 grudnia
1WI r. O godz. 12-tej w Chorzowie, ul. Pow
stańców nr 8 odbędzie s.ę 1 -sza licytacja
n cnorao.'cl, składających się zt

1 regaru, 1 eieiy, 1 pianina, 1 bufetu
pokojowego, 1 etołu, 6 krzeseł wyściela*
ayeh, 1 kanapy, 8 fotel 1. 1 lustra z sto
likie m , 1 radioaparatu 3 lamp 1 1
blurk a,

oszacowanych aa łączną sumę 1020,— zł.
Rnehomcśc] można oglądać w do.u licy

tacji y miejscu l czasie wyżej oznaczonym.
Zaś ti la li grudnia 1937 r. o godz. 3 .4C

w Brzezinach 81. przy ul. Warszawskiej ni
56 odbędzie się 1-sza licytacja ruchomości,
składającej sę z:

1 aa ebedu osobowego marki „Citroen",

oszacowanego na aumę 3500,— zł.
Ruchomość można osiadać w dniu licy

tacji w miejscu 1 czasie wyżsi oznaczonym.
Chorzów, dnia 4 grudnia 1087 r.

(9393) LECH, Komornik.

PENSJOM AT

„ŚLAZACZKA"
K. MęczyAskiej

WISŁA
Telefon nr 66.

Otw ar ty
przez cały rok.

Ceny przystępne.

Repertuar Hinoiealpjiu od 7 XII 1937
KINO CAPI I Ol

et Plehiscvt/łwa 3

JIM) CASINO
ttraottfwo i7'iv

KINO COI Ostl-M
3Ma*a7

KINO KIAI 10
Iw Jana £4

KINO SIYlOWY
Stawowa ar. 19

KINO LN:ON
3Maa I

MAŁY CZARODZIEJ
Babby Brveu

ICH IM I ONA JEDNA
Ł. Stokowski Deanne — Durbin

KED OALAHAD
Dd środy: ZNACHOR

DROGA DO RIO
Kathe von Nas;v

CZ AR CYGA NE RII
Jag Kiepura — Marta Eggert

MIASTO ANATOL
Gustaw Frdhiich

MAGISTRAT MIASTA KATOWIC
— Urząd Budownictwa Naziemnego —
ogłasza

przetarg publiczny
na wykonanie instalacji centralnej
ogrzewania wodnego oraz urządzeń sa
nitarnych, wodociaim i kanalizacji na
budowie szkoły Dowszechnei w Katowi
cach - Ligocie* Bliższe szczegóły: patrz
skrzynka na przetargi w domu biuro*
wvm przv ul. Młyńskiej nr. 4.

(10 697)

Zahupu iiinikm
Najtaniej a pierwszorzędnej jakości towary
nabywają odbiorcy u kupców, którzy ogła
szają się w największym i najskuteczniej*

szym organie ogłoszeniowym

Ilustrowanym Dzienniku Śląskim

„Polsce Zachodniej"

Obwieszczenie o licytacji
T Urząd Sk=rbcwv w Chorzowie

twzeda w drodze oabliczirei Hcytac:i

w dniu 11 tcrtidnfa 1937 roku o gemz,
10 przy ił!icv Poczto^^ei 9 (^nwch
ITrzedu Skarbowego) różne mrole
nowe l uiżvw,'i-ne wartości szacunko
wei 1920 zt (9331)

I URZĄD SKARBOWY
W CHORZOWIE.

Sad Grcdzki w Mikołowie
dnia 26 mała 1937 reku.
IIIN.631.

W sprawie konkursowe! ..Oswas".
Soórka Akeyłna w Łaziskach Gói
nych. rra zasadzie § 51 ord kvak u*
Stalą Sad wynagrodzenie członka
wydziału włerzvcieH K. Witti -nw za
sprawowanie czynności członka wy
działu wierzycieli za czas od 2l'go
marca 1933 roku do dnia 4 grud ma
1936 roku nt/W>te 11 250 zi.

i . (9389)

MIFS7K ANIA

Pokoju z kuchnią
iub sameeo pokoju worost od «ospo>
darzą Doszmku'e sie w Katów.cacn
!U1J okolicy od 1 stycznia 1938 roku.
Zmieszenia do Adim. P Z . rx>d ,11.
RM

KIPNĄ

Szafę żelazna na akta IcuiDi InspektO1"

rat Zgłoszenia z podaniem wymia
rów i ceny do Urz Wojew w Kato
wicach. Śl. Wydi. Woiskowy. pokój
»1. (10 6 96)

ROŻNE

Oświadczam, że W ładnych 2w!az
kacb hitlerowskich nie bWem I tris

rałem w nich udziału. Moik Paweł.
Zaleska Hałda (10694i

GĘSIA WĄTRÓBKA.
Wódka z kropka.

Wyborna zakąska,
PRCrIAŁY specjał!

Otwarty do 24't&j Rodziny.
(10 6 93)

KRAJOWY SUROWIEC

Dozorca: Gdzie to pan niesie '•?
stara kanapę?

Obcy: Słyszałem, że fabryka na
potyka na trudności przv sprowadza
niu surowca tyteniowego. dla.e;o
chcialbvm zasilić mazazyn fabryczny
krajowym surowcem

WYTŁUMACZYŁ.

— Słyszałeś, ze Wacek został po*
gromcą słoni?

— Tak. Przedtem miał eyrk
pcheł, ale odkąd stał się krółkotoi*
dżem, musiał przejść na tlonie.
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Daremny trud Karlika Fafuły


